NB nm." «DE. 


Wychodzi codziennie. 


Przedpłata wynosi: we Lwowie rocznie 18 mł, — półro- 
cznie 9 zł, — kwartalnie 4 mł. 50 et — reiosięcznie 
1 m. BU et. 

© przezyłkż pocntową w Panztwie Austrjackiem rocznie 
P ii pr półrocznie 12 sł. — kwartalnie 6 x. 
miesięcznie 2 sł. 

, przesyłką pocztową xa granicę: do całych Nieniec 
recznie marek, kwartalnie 12 marek © sgr, — čo 
Francji i Anglii rocznie 108 franków, kwartalnie 27 
franków — do Belgii, Włach i Szwajcarji rocznie 80 
fr., kwartalnie 20 fr. 


Numer kosziuje 10 centów. 
Mann kryptów Redakcja nie zwraca. 
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iA Pn (| prowadzić bezpiecznie dalej swoje ia- 

! Cag odnowii prenomeratg MIGSIĄCZNĄ «|trygi i kończyć Hy kitówstia wo- 
Przedpłata na Dziennik Polski wynosi jenne. Najbardziej zaś niepokojącą dla 
we Lwowie: ~ , |nas jest wiadomość o naprężonych sto- 

miesięcznie jah: 1 zr. 5U Ct. sunkach między Persją a Turcją. Sko- 
Do końca Czerwca . 3 » — » ro Moskwa raz postawi n gẹ w Persji — 
na prowincji: |a postawi ją oczywiście, skoro jej się uda 

kwartalnie. . . . 6 złr. — Ct. zawrzeć przymierze z Szachem — wszystkie 
miesięcznie . .. +» »,* ' 2 » — „|nasze rachibvy oparte na tem, że postępy 
Do końca Czerwca rb. £ „ — „|Moskwy w Azji będą powolnemi, rang od 


jrazu, albowiem Moskwa jednym skokiem 


Począwszy Od niedzieli d. 29. kwietnin, 
Administracja „Dziennika Polstiego* bę- 
dzie wydawała nadzwyczajne dodatki z 
depeszami, © gedzinie 12ej rano, ilekroć 
nadejdą depesze ważne. zasługujące na 
wcześniejsze rozpowszochnienie, 


Od d. 10. maja rb będzie wydawana w 
Administracji „Dziennika Polskiego” bor- 
dze szczegółowa mapa całego teatrn woj- 
ny, po cenie 10 ct., dla ubonentów nasze- 
go pisma. Prenumeraltowie na prowincji 


otrzymywać będą mapę po tej samej cenie. 5 
Wraz z prenumeratą prosimy przysyłać na 


nig 10 ct. 


LĀwów 3. maja 

Proklamacja neutralności wobec wojny 
moskiewsko-tureckiej jest ze strony Anglji 
formą, która się tam zwykle dopełnia, ale 
nie przesądza bynajmniej dalszego rozwoju 
wypadków. Można nawet twierdzić z pe- 
wnością, że gabinet Disraelego inaczej i 
trafniej zapatruje się na bieg rzeczy na 
Wschodzie, aniżeliby to wnosić można z u- 
rzędowych i półurzędowych jego manife 
stacyj. Nie zapominajmy, że miał on do 
walczenia nietylko z intrygantami moskie- 
wskiemi, ale także z agitacjami opozycji, 
która przez dłuższy czas umiała prowadzić 
rzeczy tak, iż opinja publiczna większości 
narodu angielskiego brała za dobrą monetę 
wszystko, eo pisali i mówili dyplomaci. Z 
wyjątkiem nie wielkiej liczby ludzi umieją- 
cych i chcących widzieć nieco dalej, ogół 
angielski łudził się chętnie przypuszczeniem, 
iż chodzi tu tylko .o „polepszenie kytu* 
Ghrześciaa tureckich. Teraz nakoniec szy- 
dło wylazło już tak mocno z worka, że 
wszelkie łudzenie się jest miemożliwem, a 
natomiast zaniepokojenie wzmaga się z dniem 
każdym. Glad .tone, Russell i inni poezci- 
woy tego rodzaju nie znajdują już słacha- 
czy dla swoich deklamacyj humanitarnych; 
pisma, które im wiórowały do niedawna, 
dzwonią teraz na trwogę i widzą jasno, na 
co się zanosi. Oto, eo pisze jeden z tygo 
dników londyńskich, który do niedawna 
przepełniony był oburzeniem z powodu rze 
zi bułgarskich: 

„Od pewnego czasu dokonał się zna- 
czay zwrot w opinji publicznej naszego 
kraju. Nie powiemy, by to się odbyło na 
korzyść Turcji, ale staqowczą powiedzieć 
możemy, że zwrot ten nieprzyjaznym jest 
Moskwie. Nikt nie lubi być wyprowadzo- 
nym w pole, a ogólne wrażenie, które n 
nas przeważa, jest takie, iż bylismy oszu 
"kanymi w kwestji omawianego tylekrotnie 
protokołu, który jak się. pokazuje, był 
tylko parawąnem, pozwalającym Moskwie 


pme aam 


CÓRKA KAPITAN 


NOWELA 


PUSZKINA 


Spolszozył Tremblński. 


(Ciyg dalszy.) j 

Słowa przeklętego starca, zdawało SIę, Z8- 
chwiały Pabaczewa. Na szczęście Chłapusza Za 
czął zbijać twierdzenie swego towarzyszą. 

— Dosyć, Naumycz, rzekł. Ty byś WSzy- 
stko rzaął i wieszał Co mi to za bohater? Po- 
ję się tyjko, w czem q ciebie dąsza siedzi 

m chylisz się do mogiły, a drugich gubisz 
Czyż mało już krwi na twojem sumieniu ? 
ty co za jeden? przerwał Biełoboro- 
dow. Zkąd Się u ciebie wziął żal? 

— Bpodziewać się, odpowiedział Chłopusza; 
i ja grzeszny, 1 ta ręka (tutaj ścisnął kościstą 
pięść, i podniósłszy rękaw obnażył kosmatą rę- 
kę), i ta ręka oblana chrześciańską krwią. Liecz 
ja zabijałem nieprzyjacielą a nie gościa; pierś 
w-pierś w czystem pola a mie w doma, siedząc za 
piecem ; szablą lub siekierą, a nie namową. 

Stary odwrócił SIĘ 1 mruknął słowo: no- 
zdrza! 

— (o ty tam mruczysz? Krzyknął Chłopa- 
sza. Dam ja ci nozdrza, przyjdzie j na ciebie 
czas, da Bóg, że i ty powąchasz kleszczy... A 
tym czasem uważaj, ażebym Ci bródki nie u- 
rwał! s 

— P. jenerałowie! wygłosił poważnie Pu. 
haczew, przestańcie się kłócić. Nicby nie stało 
się złego, gdyby wszystkie or'nburskie psy trzę- 
sły nogami pod jedną szubienicą ; bieda, jeżeli 
my pokłócimy się między sobą. No pogódźcie się, 

Chłopusza i Biełoborodow nie powiedzieli 
ani słowa. i gniewnie spoglądali jeden na dru- 
giego.  Uznałem konieczaem zmienić rozmo- 


ę, która mogła si ==vó mie w nieprzyjemny |skich koni. 


stanie tam, gdzie stanęłaby zaledwie po la- 
tach zwycięzkich walk z koczującemi luda- 
mi stepów Turańskich. Zaborów moskiew- 
skich obawiać się nam należy nie w Euro- 
pie, ale w Azji, tam bowiem mocarstwa 
„europejski* zapatrywać się będą na postępy 
Moskwy z obojętnością. podczas gdy nie 
seierpiałyby ich łatwo u własnych swoich 
ranie. * 

Kilka tych słów wskazuje nam dokła- 


—__'dbie ów punkt, poza który nie sięgnie neu- 


tralność angielska. W Europie  Austrja, 
Niemcy, Włochy i Francja mają nie mało 
interesu w tera, by Moskwa nie zagarnęła 
półwyspu bałkańskiego. 4 czystej bezinte- 
resowności, Auglja zgodziłaby się zreszią 
ina podział europejskiej Turcji między sie- 
bie a Moskwę, i obarczyłaby się chętnie 
kłopotem władania nad Bosforem, Darda- 
nelami, brzegami i wyspami Egejskiego 
| morza, i Egiptom nakoniec. Wszystki» te 
ponętne zdobycze byłyby atoli niczem, gdy- 
by Moskwa usadowiła się w Persji, a do 
tego, jak się zdaje, droga stoi jej o tyle 
otworem, o ile to zawisło od perskiego ro- 
zumu stanu Ostatnie pisma stambulskie, 
które nas doszły, wyliczają szereg dekora- 
cyj, które Nasr-ed-din rozdał między boha- 
terów serbskich. Iunej bezpośredniej ani 
pośredniej szkody „szach szachów“ nie zdo- 
ła wyrządzić Turcji, dla braku jakiejkol- 
wiek sły zbrojnej, mogącej utrzymać się 
w polu, ale przyjmie Moskali w gościnę, 
i — nie pozbędzie ich się tak łatwo. Mo- 
Skwa będzie mogła zbliżyć się do perskiej 
zatoki i doliną Eufratu i Tygru, i wzgórza- 
mi zachodniego Iranu, jeżeli jej się powio- 
dą jej plany przeciw azjatyeki:j Turcji. Dla 
tego też, jak mniemamy, każde znaczniejsze 
powodzenie Moskali pod Kars'm lub na 
drodze do Krzerum z Achałeyku, będzie 
hasłem dla Anglji do czynnego wmięszania 
się w wojnę. Gdyby nie agitacja liberalnej 
partji i bezwzględnych, ślepych miłośników 
pokoju, rząd królowej Wiktorji nie czekałby 
i tak długo, ale nie może on rozpoczynać 
wojny, póki przeważna „większość narodu 
nie oświadczy się z% nią. Jak widzimy. 


zanosi się na to w najbliższej przyszłości. 


Korespondencje polityczne „Dz. Pol.” 
Wiedeń 1. maja. 


(T.) Głosy półarzędowe oświądczają się prze- 
ciw prowizorjam w sprawie ugodowej; te Biosy 
mianowicie, które nie wiizą dla Austrji Innej 
polityki zagraniczaej, oprócz przymierza trójce: 


Sposób, i obróciwszy się də Puhaczewa, powie" 
działem z wesołą miną: 

.— Ach! zapomniałem podziękować ci 7a 
konia i za kożuch. Bəz tego nie doszedłbym do 
miesta i umarzł w drodze. 

Simi A a został ygga 

Ay 8, powiedział mrugnąwszy. Opowiedz 
mi teraz, co masz do tej JB Fe którą 


Szwabria ciemi wl | a 
cowy, 00? mięży? Czy nie jest to interes ser 


— To moja i 
zmiasokporię Ja narzeczona, odrzekłem, widząc 


nia płasdj y I nie zasjdując przyczyny utaję- 


— Twoja narzecz 
Dlaczegoż wierwej e r wisieć ża 02 My 
i tamy i go y 
cię wyswe army a nA wesela pohalamy! Potem 
obróciwszy się do „Białoborodowa : Słuchaj, feld- 
marszałka My z jego błahorodiem st. 3 
‘cjele: z razem zje; ; arzy przy 
jaciele; teraz rarai znopiy kolacje, a jatro zo- 
baczy my, co Z Rim Zrobić. 

Chciałem wsunąć SIę od spadającezo na 
mnie honoru, lecz nie mogłem. Dwie młode ko- 
zaczki, córki gospodarza. chaty, nakryły stół 
białym obrasem; przyniosły chleba, zupę, kilka 
dzbanów z wódką ! piwem, 1 ja powtórnie zna. 
lazłem się przy jednym stole z Puhaczewem j 
jego strasznymi towarzyszami. - 

Orgja, której byłem świadkiem, przeciągała 
sią do późnej nocy. Nakoniec chmiel przezwy- 
ciężył biesiadników. Pshaczew zadrzemał, sie- 
dzą% ma swojem miejscu: towarzysze zostali i 
dali mi znak zostawić go Samego, | 

Z rozporządzenia Chłopuszy, dyżurny z8- 
prowadził mię da aresztu, gdzie znalazłem Ba- 
wieljicza, i gdzie razem nas zamknęli. Sawieljicz 
tak był przerażonym tem wszystkiem, co się 
stało, że nie zadał mi żadnego pytania. Położył 
się i dłago wzdychał; aż w końcu zachrapał, ja 
zaś oddałem się rozmyśianiom, Które przez całą 
noc ami na chwilę nie dały mi oka zmrużyć. 

Rano zawołali mię do Pahaczewa. Przy 
wrotach stała kibitka zaprzężona trójką tatar: 


te głosy | kę 


sarskiego*. Fremdenblatt dowodzi, że koniecznie 
potrzeba zawrzeć defiuity wną ugodę, aby monar- 
chja tem dobitaiej wystąpią mogła w sprawach 
ościennych, dotyczących jej interesu. Tymczasem, 
o ile do niedawna naiszcze”si właśnie przyjaciele 
rzeszy rakuskiej pragnęli doprowadzenia ugody 
do skutku z tych właśaie powodów, które przy- 
tacza orgam partii dworskiej, o tyle też dzisiaj 
ostygła stosunkowo ich gorliwośż, bo przestano 
»faó „dobitnemu wystąpieniu” na zewnątrz. Zna- 
cie artykuł Pester Lloyda , który przypuszcza, iż 
ktoś po za plecami hr. Andrassego przyrzekł w 
Berlinie i Petersburgu kooperację Austrji a Mo- 
skwą (artykał tea przytoczyliśmy wczoraj. P. R) 
Pester Lloyd ostrzega wprawdzie, że ten, który 
tn przyrzekł, nie bądzie mógł dotrzymać obie- 
tnicy. Wiadomo wszakże, że przeciw hr. An- 
drassemu prowadzoną jest walka podziemna, któ 
ra , jeżeli go nie obali, sparaliżuje zawsze wszy 
siko, coby mógł uczynić dobrego. W dotychcza- 
sowej polityce Austrji odbijają się już skutki 
tych knowzń, Wobec znanych ścisłych stosunków 
Berliaa z Petersbsrgiem, potrzeba było szukać 
ścisłych stosunków z Francją, zamiast tego łu 
dzoBo siebia i mniemano, że ładzi się świat, 
przyjazną z Prusami i Moskwą. Dziś, kiedy 
kwestja bytu monarchji zawisła od tego, by w 
danym razie powstrzymaó Mostwę w pochodzie, 
mamy Prusy na karku a z Francją nie stoimy 
lspej. jak od wieków. Gdzieby też spadkobiercy 
bachowskiej i meternichowskiej polityki podać 
mogli rękę republica ! 

, Za parę dni nastąpią jednocześnie odpowie- 
dzi ministerjalne na interpelacje w sprawie wscho- 
dniej w Wiedniu i w Peszcie. Tymczasem wysi- 
lają się pisma iuspirowane ma zapewnienia , że 
podróż arcyks. Albrechta do Slawonii nie ma 
żadnego znaczenia polityczn*go. Zdaje się, że 
nie ma go w istocie, ale ta gorliwość w za- 
przeczeniu jest bardzo charakierystycznym ob- 
jawem. 


— z ne 


Sprawy zagraniczne. 


Turcja. Koresrondent jednego z dzienni- 
ków zagranicznych w następujący sposób opisu- 
je rozmowę, jaką miał z pewnym arabskim paszą 


kiejś europejskiej ksjążca, że jsżeli człowiek zaj- 
ający pewne stant=isk> otrzyma policzek, to 
lad ręki pozostaje nie startym na jego twarzy. 
Ażeby uniknąć hańby, usieka się on do samo- 
bójstwa . lub też stara się pomścić. Turcja jest 
w nołożenia takiego człowieka. Przyjęcie proto- 
kołu byłoby samobójstwem. Przeniosła nad to 
walkę. Czy nie jest to godniejszem 1 czy można 
było spodziewać się czego innego od narodu ma- 
jącego jeszcze choć iskrę poczacia własnej g0- 
dności? Wojn» będzie długa i ciężka , bez wąt- 


tysięcy ludzi pod bronią w rzeczywistej służbie 
i w zapasie? Tarcja będzie przedawazystkiem 
bronió ligji Dnnaju i po pierwszem zwycięstwie 
przekroczy go. Mała Azja ujrzy wkrótce zbie- 
rającą się całą chmurę baszibozuków, która wy- 


Wprawdzie nie wiem — dodał pasza z uśmie- 
chem — czy sama Turcja zwycięży Rosję, ale 
wierzę temu, że Ałłah i Turcja razem pebiją 
ją. Jeż li Turcja bedzie górą , to będzie musia- 
ła miarkować się w zwycięstwie. Jeżeli zostanie 
zwyciężoną , w takim razie wybuchnie wojna 
religijna, która potrwa dłużej, aniżeli onego 
czasu krzyżowe pochody i dla pomszczenia kilku 
zabitych bałgarskieh chłopów, dwie potęgi: Islam 
i Chrystjasizm znajdą się wcjągniątemi w wal- 
» w której strumieni krwi poleją się“. 
RRossja. Moskiew Wied.. jak wiadomo or- 
gan panslawistów mówią: „Rossja nie ma cze: 
a ZE 7 


NIK POLSKI 


o obecnej sytuacji wojennej; „Czytałem gdzieś wja- |ż 


pienia; ale czy wiesz pam, że Turcja ma 600; 


łoni się z najodleglejszych zakątków państwa. | eps 


We Lwowie Piątek dnia 4 Maja 1877. 
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Przedpłaię | cgłoszenia pmyjmują we Lwowis: Biuro 


Administracji „Dsiennika Polskiego" prsy piacu Hali- 
ckim i Ajencja W. Piątkowskiegc plac Katedralny; 
we Wiedniu, Hamburgu, Frant furcie n. M., w Berlinie, 
Lipsku, Bazylei (Śrwajczeja) i Wrocławiu pp. Haaren- 
stein & Vegler. w Wiedniu F. Lub, R. Mome, Rotter 
i Spł.; w Poznaniu Kasimiers Neumann Biuro anorsżr; 
w Paryżu pułkownik Raczkowski, Faubourg Pożeroniete 
33, Ogłoszenia przyjmuje Agencj: p, Adama Car- 
refour de ls Croix-Ronge, 2 Paris. w Krakowie księ- 
garnia Adolfa Dygasińskiego, 


Ogłoszenia przyjmują się xa opłata 6 centów c? miejsce 


objętości jednego wiersza drobnym drzkiem (petit). 


Listy s pieniądymi mają być przesyłana franco ds Adai- 


nistracji „Dsiennika Polskiego". — Listy reklamacyjne 
vie opieczętowane nie podlegają cpłacie. 
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niemożebną. Austria. jako nieprzyjaciel jest 
mniej straszną, aniżeli jako sprzymierzeniec.* 

, Serbja. Jedyny wychodzące w Belgra- 
dzie obecnie dzieanik pórurzędowy Jstok, któ- 
rego jeszcze nie zawiesiła cenzura zaprowadzona 
ol początku wojny, omawiając wojną rosyjsko- 
tarecką uznaje ją za przedsięwziętą w sprawie 
Słowian. „Roszyjska dynastja, twierdzi stok, 
jest spadkobierczynią programa, zmierzającego 
ku tema, że prawosławny krzyż znowa zabły- 
suąć musi aa Hagia-S>fja.. Jeżeli tak się spo- 
doba Boga Słowian, to cesarz słowiański wy- 
swobodzi dwanaście miljonów Słowian.. W'ielka 
słowiańska misja zdąża ku  urzeczywistnieniu .. 
Swiat zostanie odrodzony zasadami słowiańskie- 
go ducha i słowiańskiej kultnry.. Bałkam sta- 
nie się wzorem odrodzenia dla marniejątego Za- 
chodu... Za wszystko to powianiśmy głównie 
być wdzięczni Rossji, świętej i potężnej macie- 
i W przyszłości Rossji leży 
Boże błogosław 


rzy słowiańszczyzny. 
przyszłość  słowiańszczyzny... 
jej oręż 1...* á 
Anglj». Oświadczenie się Augiji za ne- 
utralnością będzie, jak to jest we zwycza'w, no- 
tyfikowane mocarstwom. W proklamacji królo- 
wej Wiktorji, ogłaszającej neutralność swoim 
poddanym nie masz napomknienia o żadnych 
ewentualnościach, które jednak, jak utrzymują 
w sferach dyplomatycznych, podniesione będą w 
oświadczeniach, które przesłane będą gabinetom. 
Utrzymują przynajmniej, że neutralność Anglji 
będzie trwać dopóty dopóki teatr wojny ograni- 
czy się w Europie na Rumunji, Dobrnczy i Bał: 
garji. Z takiem samem zastrzeżeniem ma i 
Austrja zapowiedzieć swoją neatralność, a wkró- 
tce wyjaśni się czy istnieje bliższa zgodność w 
zapatrywaniach Londynu i Wiednia. 
Zapowiedziana przez Angiję neutralność nie 
zaspokoi bynajmniej powątpiewań każdego, kto 
tylko jest obezuany z obecną polityczną sytuacją. 
Be*warunkowa neutralaośó, jak utrzymują w sfe- 
rach dobrze zwykle poinformowanych, jest dla 
Anglji niemożebną; neutralność zaś formalna 
nastąpiła dla tego tylko, by się pozornie od ia- 
nych państw nie oddzielaó. %9 zaś i te państwa 
na sztandarze swym neutralaość wypiszą. to nie 
ulega wątpliwości Prawdopodobnie wydarzy się. 
e wraz z wiadomością o angielskiej neutralno- 
ści nadejdzie wiadomość o angielskich przygoto- 
waniach co de transportu wojsk. Obłudne za- 
chowanie się Rossii zniewala inne gabinety do 
takiej samej gry. Z państwem nie szanującem 
prawa narodów, jak to poetycznie udowodaiano, 
które do sąsiedniego kraju przed wypowiedzeniem 
wojny potajemnie wkroczyło, tak Samo nie można 
prowadzić otwartej, n:zciwej wojny, jak z prze- 
ciwnikiem noszącym broń zatratą. Że Rossja, 
a mianowicie Rossja urzędowa zawsze jeszcze 
ma w swoim arsenale nie mały zapas kłamstw, 
przekonywa o tem artykuł Journ, de St. Petersb, 
najdowodniej, utrzymując, że wszelkie usiłowania 
SA wa E py m ro -Poszyjskiej zgodności (en- 
ente) SA próżne, ponieważ opierają si - 
kwito waniu Austrji. mio 
Niemcy. Politik otrzymuje z Berlina z maj- 
zego zródła wiadomość wielkiej wagi; a mia- 
inówicie, iż w samej rzeczy rząd niemiecki po- 
istawit Francji alternatywę: albo bezzwłocznie 
„dyslokowaó, respeetiva pomniejszyć masę wojska 
'zgromad”oną między Paryżem a granicą nie: 
miecką, albo też spodziewać się wzmocnienia po- 
granicznych załog niemieckich. Pod tym wzglę- 
„dem należy jeszcze skomstatować fakt, że nie- 
tylko alzacja i Lotarysgj, ale i na całej linji 
nadreńskiej, w Mogaaucji, Frankfurcie nad Menem, 
;Koblencji i Kolonii garnizony mają być sna- 
'cznie wzmocnione. Rząd niemiecki nie waha się 
„otwarcie wypowiedzieć, iż przedstawienia posła 
niemieckiego w Paryżu co do wycofania wojsk 


go obawiać Się; konstelacje europejskie są ta- 
kiego rodzaju, że koalicja przeciw Rossji jest 


Lud tłoczył się na ulicy. W sieni spotka- 
łem Puhuczewa; ubranego po podróżnemu, w 
fątrze i w kirgiskiej czapce. Wczorzjsi współ- 
biesiadnicy okrążali go przyjąwszy na siebie 
postać poważną, która uderzająco sprzeciwiała 
się temu, czemu wczoraj byłem Świadkiem. Pu- 
haczew wesoło przywitał mię i kazał siąść z so- 
bą do kibitki. 

Siedliśmy. — Do białogórskiej fortecy! po- 
wiedział samozwaniec do barczystego tatara, 
który stojąc kierowałytrójką Serce silnie zabi- 
ło mi w piersiach. -<-dnie ruszyły, dzwonek Za- 
brzęczał. kibitka polezjała .. 

— Stój! stój! rozległ się głos, zanadto 
znany mi, i ujrzał*m Sawieljicza, biegnącego Z8 
nami. 

Pahaczaw kazał zatrzymać się: 

— Batiuszka, Piotr Ąndreicz! krzyczał Sta- 
ry. — Nie zostąwiaj mię na starosó między ty- 
mi rozb... 

— A stary gaduło, rzekł Pahaczew. Znów 
Bór pozwolił nam się zobaczyć. Niadaj ną 
kozioł. pinsa d r JE. 

— Dzięki ci, dzigxi ojcze! mówił Sawieljicz, 
siadając, Niech ci Bóg da sto lat zdrowia za 
to żeś mię starego uspokOł i już o zajęczem 
faterku ani słowa nie powiem. h 

To zajęcze faterko mogło w końcu nie na 
żarty rozgniewać Puhaczewa. Na szczęście sa- 
Mozwaniec albo nie dosłyszał, lub nie chciał 
słyszeć. Kosie popędziły; naród na ulicy zatrzy- 
mywał się i oddawał niskie pokłony. Puhaczew 
kiwał głową na obie strony, Po chwili wyje- 
chaliśmy z słobody i poOmknęliśmy po gładkiej 
drodze. 

Litwo można przedstawiać sobie co czałem 
w tej chwil Za kilka godzin miałem zobaczyć 
tę, którą uważałem za xginioną dla mnie... My- 
ślałem też i o tym człowieku, w ktorego rękach 
zmajdował się mój los, i który dziwnym zbiegiem 
wypadków, był ze mną związany. Wspomniałem 
o jego charakterze, o krwiożerczych przyzwy- 
czajeniach tego kogo mazywałem zbawcą mej 


ukochanej ! Pabacaj nie 

i ironowś; 
KR pre mu wszystko; Puhaczew zre- | 
sztą mógł poznać prawdę i inuym sposobem... 
Co się stanie wtenczas z Marją? 

Nagle Pukaczew przerwał moje rozmyślania, 
obróciwszy się do mnie z pytaniem : 
O czem? © 

— Jakże się nie zamyślić, odrzekłem. Ja, 
oficer i szlachcic; wczoraj jeszcze walczyłem 
przeciw tobie, a dziś jedziemy w jednej kibitce, 
i szczęśie całego mego życia zależy od ciebie. 

— 0b if Spytał Puhaczew. Boisz się? 

Odpowiedziałem, że byłem jaż raz w jego 
mocy 1 zostałem ułaskawionym, mam i teraz 
nadzieję, że mię nietylko oszczędzi, ale nawet 
1 dopomoże. 

— Masz rację, jak Boga kocham ! rzekł sa- 
mozwaniec. Widziałeś, że moi chłopcy patrzeli 
na ciebie krzywo; a stary i dziś utrzymywał, 
żeś ty szpieg i że trzeba cię powiesić; lecz ja 
Się nie zgodziłem — dodał zuliżając głos, ażeby 
Sawieljicz i tatar nie usłyszeli: pamiętając twoją 
szklankę wina i zajęcze futerko. Widzisz, że 
jeszcze nie taki ze mnie krwiożerca jak mówią. 

Przypomniałem sobie zdobycie Białogórskiej 
forteczki, lecz nie uważałem za potrzebne prze- 
czyć i nie rzekłem ani słowa. 

Co mówią o mnie w Orenburgu? spytał 
Puhaczew po krótkiem milczeniu. 

— Mówią, że trudno dać ci rady; nie ma 
co mówić, dałeś się we znaki. i 

Twarz jego okryła się zadowoleniem. 

— Tak! powiedział wesoło. Czy wiedzą u 
was o bitwie pod Józejewą. Czterdziestu gene- 
rałów zabitych, cztery armje wzięte do niewoli. 
Jak myślisz: Praski król dał by mi rady? 

Junakierja rozbójaika, wydała mi się za-! 
bawną. 

a — Powiedz, jak ty myślisz, dałbyś mu 
radę ? 

ak Dla czego nie? Z waszemi gezerałami 
wygrywałem bitwy; a oni jemu dawali rażę 


frawcaskich, prawdopodobnie pozostaną bez skutku. 
Ze przedsiębrane ze strony rząda i w krótce ma- 
jące wejś; w wykonanie rozporządzenia mają zna- 
czenie nietylko militarne, ale i głębsze polityczne, 
to w dyplomatycznych sferach berlińskich nie 
ulega „Wątpliwości. Stanowczo tam utrzymują, 
że takiem „oblaniem zimną wodą“ rząd niemiecki 
zamierza z góry zapobiedz ewentaalaym fran- 
cuskim zachciankom zawatcia jakiegokolwiek za- 
chodniego przymierza przeciw Rossji. 


Wojna. 
Eurspejskiteatr wojny. 


W obozie tureckim 6a ©: %wać dość wielkie 
niezadowolenie z zachowania się głównodowodzą - 
cego, Abdul Kerim paszy. Jak dotąd każdy 
przyznać musi, że dewódzca turecki nie wyzy- 
skał żadnej korzyści. Bezastanne deszcze i przer 
wa na drogach ramuńskich utradniają po:hói 
armji moskiewskiej a Abdal-Kerim siedzi sobie 
spokojnie za Dunajem i w niczem im nie prze- 
szkadza. Nawet flotyla turecka nie dała jeszcza 
znaku życia. Oociążałość ta Abdul Kerima miała 
być nawet powodem formalnego bunta między 
oficerami, którzy na swego wodza zamieśli skar- 
gę do Stambułu, prosząc padyszacha by go in- 
nym zastąpił. Ostatnią tę wiadomość notujemy 
za korespondentem ugsburgskiej Gazety. Czy 
jest prawdziwą, wątpimy, ale już sam iakt, że 
tego rodzaju pogłoski mogą się rozchodzić z o- 
bozu tureckiego i znachodzić posłuch nawet 
między przyjaźnie dla Turcji usposobionemi or- 
ganami prasy europejskiej, nie bardzo korzys nie 
świadczy o militarnych zdolnościach Abdul Keri- 
ma paszy. Wypada także zanotować, że wódz 
turecki nie ma dziś do czynienia z tłumem Zle 
uzbrojonych i wieczaie uciekających Serbów, aie 
z armją starą, wyówiczoną i dobrze uzbrojoką, 
która powoli może wzróść do miljona. 

Telegram doniósł wczoraj, że admirał floty 
tureckiej, Hlobart-pasza, wrócił z Danaja do 
Btambału, wycofawszy statek na którym płynął 
pod ogniem dział moskiewskich. Dalsze telegra- 
my, pochodzące ze źródeł prywatnych mówią, 
że admirał był ze swoim jachtem w prawdziwem 
niebezpieczeństwie, ponieważ moskiewskie baserje 
otrzeliwały go z Gałaczu i Braiiy. Oxazuje się 
więc z tego, że Moskale mieli już czas ponsta- 
wiać tam baterje, a fiotyla pancerna wcale im 
w tem nie przeszkadzała. 

Powodzie trwające ciągle w Rumnuji nie do- 
zwalają armji moskiewskiej koncentrować się z 
tą szybkością, na jaką sztab jeneralny liczył z 
początku. W. każdym razie upłynie jaszcze kilka 
tygodni, zaaim pochód się ukończy i rozpoczną 
sią właściwe operacje nad Danajem. "A, 

Rząd moskiewski odkupił od rządu niemie- 
ckiego kilka bateryj dział odtylcowych z lanego 
żelaza. które mają byó doskouałe, lecz Rie mo- 
giy być zastosowane do syst»mu, przyjętego w 
Kassel przez ajenta. Prócz tego Moskala poży- 


czyli w Saksonji bardzo wiele starych lokomo- - 


tyw, które szybko naprawiane, i odpowiednio 
zastosowane , odchodzą potem ma linje ru- 
muńskie. 


Specjalny korespondent Neue fr. Presse, Wy- 


stany na pole bitew, opisują” podróż swą paro- 
statkiem z Bazias do Raszczuku, podaje kilka 
interesujących szczegółów, które zamieszczamy 
w skrócenia. A najprzód o maleńkiej tureckiej 
wysepce ma Danajn pod Orsową, sddalonej od 
granie tureckich na 70 kilometrów. Dlasznie 
dziwi się korespondent, %e Tarcy dotąd trzyma- 
ją tam garnizony, cel bowiem — strzeżenie Du: 
naja — dla którego wybudowano tam dawniej 
forteczkę, ze zmianą okoliczności, t. je po na 
stąpionej niezależności Serbów, znikł obecnie 


wiedział, że ona jest Dotąd oręż mój był szczęśliwym, a nie tem 
rozgniewany Dzwa- jeszcze się skończy jak pójdę na Moskwę? 


— Ty myślisz iść na Moskwę?! , 

Samozwaniec trochę pomyślał i powiedział 
półgłosem : | SIĄ 

— Bóg wie. Woli nie mam. Wojsko rządzi. 
Oni złodzieje. Muszę ioh trzymań ostro; za 
pierwszym lepszym powiewem, swoją szyję wy- 
kupią moją głową. 

— (zy nie lepiej samema, póki jeszcze czas, 
zostawić ich, i zdać się na łaskę imperatorowej? 

Puheczew gorzko się uśmiechnął. 

— Nie, już za późno. Dla mnie nie ma ia- 
ski. Bądę kończył co zacząłem. Kto wie? A mo- 
że sią uda! Grriszka Otrepiew przecież panował 
nad Moskwą. . i 

— A wiesz, czem skończył? Wyrzacili go 
z okna, zarznęli, spalili, mabili jego popiołem 
armatę i wystrzelili: 

Stłachaj, rzekł Puhaczew z jakiemś dzi- 
kiem westchnieniem. Opowiem ci bajkę. Jednego 
razu orzeł pytał kruka: powiedz mi, dla czego 
ty żyjesz na Świecie trzysta lat, a ja tylko trzy- 
dzieście trzy ? Dla tego, że ty pijesz żywą 
krew, a ja karmię się padliną. Orzeł pomyślał : 
i ja popróbuję tam się karmić. Dobrze! Pole- 
cieli orzeł i kruk. Zobaczyli zdechłego konia, 
spuścili się i siedli. Krak zaczął dzióbać i chwa: 
lió. Orzeł dzióbnął raz, dzióbnął drugi, machnął 
skrzydłem i rzeki: zamiast trzysta lat jeść pa- 
dling, lepiej raz napić się żywej krwi, a potem 


co Bóg da.—Jak ci się podoba kałmucka baja? 3 


żywszy się każdy w zad Tatar zaczął 
ea ariii drzemiąc kiwał się Nagie me 
Jaika, 
iwk wje- 


wy 


 wysadzające tu 


zupełnie. Garnizon składa się z 850 żołnierza | 
pieszego i 20 dział, stojących tam bez żadnego 
pożytka; po rozpoczęciu kroków wojennych gar- 
mizon ten zostanie odcięty od armii. a mógłby 
się bardzo przydać ma pólu bitew. W Turn Se 

werynie korespondeat dowiedział się o przejścia 
granicy przez armję moskiewską, poczem rząd 
rumański kazał natychmiast pułkom swym sto- 
jącym w miastach naddnnajskich, cofaąć się w 

głąb kraju, jakby na Świadectwo, że Ramunja 

chce pozostać neutralną, i nie myśli przeszka- 

dzać Turkom zajęcia lewego brzegu rzeki, w 
razie, jeśli tego zechcą. Że strony serbskiej, 

ciągnie dalej korespondent, także nie grozi nie- 

bezpieczeństwo Turcji, przynajmaiej jak dotych- 
czas; agitatorom moskiewskim nie udało się ze- 
brać w Serbji oddziału ochotniczego na pomoc 
powstańcom Hercogowiny i Bośnji; Moskwa nie 
liczy w tej wojnie na Serbję, a że nie liczy, 
powiada korespondent, najlepiej przekonywa 
fakt, że reszcie baszybozuków moskiewskich w 
ilości 1200, co to w roku zeszłym więcej za- 
szkodzili, aniżeli dopomogli Serbji, głównoda 

wodzący moskiewski telegrafem z Kiszyniewa, 
kazał z Tura Sewerynu ruszyć koleją do Kiszy- 
niewa ; siedzieli oai cały miesiąc w Turn Sewe- 
rynie, nie mogąc wyjechać dla braku pieniędzy, 
ale teraz rząd moskiewski zapłacił ira kolej i 
pojechali. Pozwolimy tu dodać ze swej strony: 
Prawdą jest, co korespondeut pisze o Serbach, 
ale tylko d0 Ly czasu; w razia pierwszych 
powodzeń moskiewskich Serbja nie będzie mogła 
utrzymać swej nentralności i vólens nolens przy- 
łączy się do Moskwy. Na drugi dzień podróży, 
o 3ciej po południu 25 m., korespondent stanął 
w Raszczaku, a w pół godziny po nim przyje 

chał koleją z Szumii głównodowodzący armją 
otomańską, feldmarszałek Abdul Kerim pasza, 
w towarzystwie dowódzcy korpasu Ejub pasza, 
nowego naczelnika sztabu jenerała dywizji Meh 

mad pasza i mnóstwa adjutantów i oficerów 
kwatermistrzówstwa rozmairej rangi. Na dworcu 
na przybycie wodza oczekiwali: gabernator cy 

wilay Sadyk pasza, komendant fortecy Tahir 
pasza, admirał Hobart pasza, który dniem przed- 
tem przyleciai Dunajem z Gałaczu na lekkim 
av so — dalej urzędnicy wojskowi, tłumy publi- 
czności ciekawej itd. Po zwykłych honorach i 


odebrania raportów, naczelny wódz mdał się do k 


apartamentów przygotowamych w konaku gu- 
beraatora, i natychmiast odbył radę wojenną z 
wyższymi jenerałami. Fortyfikacje Sistowy i Ni. 
kopolis, jak się przekonał w drodze korespon- 
dent, zestały już zupełnie ukończone i uzbrojo- 
ne. Gotowe przyjąć Moskwę kartaczami. 

według prywatnego listu z Gałaczu z 26. 
b. m. dowiadujemy się, iż do tego dnia 6.000 
Moskalów przybyło do szańców pod Barboszą : 
oprócz tego w Izmaile znajdowało się ich 8.000 
ludzi, a jedna dywizja między Izmaiłem a Ga- 
łaczem. W tym samym dniu trzy rossyjskie pa- 
rowce (rozebrane) nadeszły koleją z Kiszyniewa 
do Barboszi. Za ich pomocą mają być zapuszcza 
ne torpedy dla zabezpieczenia mostu, który ma 
być zarzucony na Danaju. Co do punktu, w któ- 
rym most ten stanie, w Głałaczu sądzą, że bę- 
dzie zaowa wybrana dogodna miejscowość w Sa- 
tunowie naprzeciw Isakczy, gdzie Moskale prze- 
prawili się w roku 1828. Natenczas dalszy 
pochód wzdłuż Dunaju odbędzie się przez Do- 
bruczę. 

Z Ruszczuku Augsb. Allg. Ztg. ma następu- 
jące wiadomości z 28. b. m. Zdaje się, że turecki 
sztab jeneralny zdecydował się nareszcie I we 
właściwym czasie i z należytem zrozumieniem 
miłitarnego położenia doszedł do przekonania, 
że główny atak moskiewski wymierzony będzie 
na centrum linji tureckiej, a mianowicie przeciw 
Raszczakowi. Ztąd kolej żelazna i droga bita 
prowadzi do Szumli, od niej zaś odgałężają się 
drogi bite do Tyrnawy i Plewny; naprzeciwko 
zaś, w Giurgiewie kończą się koleje wołoskie, 
które jedne tylko są w stanie dowozić licznemu 
wojska rossyjskiema niezbędne dla jego utrzy- 
manie przedmioty z własnego kraju. Koncentro- 
wania wojsk w Ruszczuka i okolicy przeprowa- 
dza się z energją zasiugującą Ra wszelkie uzna 
nie. Codziennie przybywają parowce z Widdynia 
bataljony syryjskie i egipskie w 
liczbie trzydziestn. Wczoraj szalała tu straszliwa 
barze, tak że statki transportowe doznały licz- 
nych uszkodzeń. Jeden z parowców stracił rudel. 
Dziś wiatr ustał. Ale Dunaj wzbiera ciągle i 
całe przestrzenie ramańskiego nadbrzeżnego te- 
rytorjum leżą pod wodą jak okiem zajrzec. Jak 
tu Moskale most zarzuca, to pozostaje zagadką, 
którą jeneralny sztab wtedy chyba rozwiąże, 

dy będzie miał całą fotylę opancerzonych stat. 
ków kanonierskich. Czy to byc może £ Roboty 
Tossyjskie dotąd bardzo szczęśliwie okrywały się 
tajemnicą, której Turcy przez zarozumiałość czy 
też głupotę podnieść nie starali się. Według pe- 
wnych dośó uzasadnionych pogłosek ma się w 
samej rzeczy znajdować w dniestrowskim lima- 
nie 24 pływających opancerzonych bateryj, które 
zagłębiając się wszystkiego na 4 stopy, mogą 
wzdłuż brzegów w punktach niedostępnych dla 
fregat tareckich (potrzebujących 27 stóp głębo- 
ści) „pPłynać w ujście pod Kilją a zatem na 
Dunaj. Spodziewać się więc należy bitew na 
rzece. Zapowiedziano ta przybycie admirała Ho- 
barta paszę, byłego kapitana angielskiego, je- 
dnego z młodszych synów pewnego lorda. Ma 
on odbyć przegląd wszelkich statków eskadry 
dunajskiej, dochodzących teraz do liczby 25. 
Dwa okręty wieżowe stoją pod Gałaczem, a pa- 
rowiec „Arkadiea* zabrany przez Turków za 
czasów powstania kreteńskiego, nadzwyczaj 
szybki patroluje bezustannie ma rzece. dla nie- 
dopaszczenia przejścia OTganizujących się w Buł- 
garji oddziałów ochotniczych. 

Rząd austrjacki uczynił Rumunji przedsta- 
wienia co do zamknięcia całego dolnego Dunaju 
dla żeglugi anstrjackiej. Wskutek tego żegluga 
ta znowu jest swobodną; tylko porty Braiła i 
Gałacz pozostają zamknięte. Panuje obawa, że 
Moskale wprowadzą tu system blokady za po- 
mocą torpedów. i 

Powstańcy hercogowińscy podali znak życia 
atakując tareckie przednie straże pod Newesinią. 
Zresztą najbliższema celowi Sulejmana paszy, a 
mianowicie zaprowjantowaniu Niksicza ani po- 
wstańcy, ani Czarnogórcy teraz przeszkodzić nie 


, „Powstanie w Bośnji, według prywatnych 
wiadomości Polit, Corr., wzmaga się, także cała 
przestrzeń między Banialuką, Trawnikiem, Li- 
wnem i Petrowaczem mrowi się powstańcami, 
Pojedyńczych oddziałów jest nie mniej nad czter- 
naście, w sile od 400 do 600 ludzi, 


rwie za ŁO W w 


Austrja I Węgry. 


Wiedeń 1. maja. (252 posiedzenia Izby 
posłów.) Posiedzenie rozpoczęło się od dyskusji 
nad odpowiedzią ministerjalną w sprawie kolei 
Gizeli. Dep. Lienbacher zarzuca rządowi, iż 
bierze stronę uciskających przeciw uciśnionym. 
Rząd forytuje przedsiębiorcę barona Schwarza, 
i wie zapewne dla czego, ale ludność wie także, 
co ma sądzić o tem. Granitseh zarzuca wła- 
ścicielom gruntów, że ich Żądania przy wywła: 
szczenia są nadmierne. Dyskusja przybiera roz- 
miary gwałtowne i zjadliwe, i oczywiście koń- 
czy się bez rezultata. Minister Chlumecky 
udowadnia wprawdzie, że niektórzy eksproprio- 
wani stawiali dziwne pretensje, ale fakt przyto- 
czony przez p. Lienbachera, iż br. Schwarz 
nie wypłacił dotychczas nikomu pieniędzy, a Za 
brał grunta, zostaje niezbitym. ; 

Następuje wybór komisji do waiosków ugo- 
dowych. Oddamo głosów 243. Z tych otrzymali 
po 242: Beess, Fichheff, Hopfen, Kellersperg, 
Spens, Tinti, Weinrich, Bertolini, Damba. Herbst, 
Klier, Kuranda, E Suəss, Teuscal, Wolfrum, 
Kopp, Magg i F. Gross Po 241 głosów: Op- 
penheimer, Scharschmid, Demel, Brestel, Plener, 
Coronini, Dienstel. Po 240 głosów: Beer, Gom- 
perz, Neawirth, Schaap, Sturm, Walierskirelen, 
Hohenwart, Lienbacher, Prażak, Baum, Gro- 
cholski, Wodzioki, Juzyczyński, Kowalski, 
Schrank. Nakoniec wybrani mniejstą ilością gło- 
sów: Klinkosch, Seidenkron, Menger, Skene, 
Giskra. Następne posiedzenie w riątek. 

„* W sejmie węgierskim d, 2. maja Somsich 
i towarzysze wnieśli w izbie niższej parlamentu 
węgierskiego następującą interpelację: „Gdy 
dziesięcioletnim prawie usiłowaniom dypiomacji 
nis udało sią zawikłania pokojowo załatwić, a 
propozycje jej obiedwie strony odrzuciły, i gdy 
po najnowszej bezskuteczności tej bezowocnej 
działalności dyplomatycznej, Moskwa uważa się 
za uprawnioną do rozpoczęcia wojny z Turcją i 
w tym zamiarze wkroczyła w terytorjam neu- 
tralne księstw naddunajskich , będących pod gwa- 
rancją Europy; gdy w skutek wojny, tym spo- 
sobem rozpoczętej mad dolnym Dunajem, zagro 
żony jest bandel, dotąd swobodnie prowadzony, 
a przez zajęcie lewego brzegu Dunaju i strate- 
gicznych Funktów przez wojska moskiewskie fa: 
tycznie jest zatamowamy; gdy wielkie rozmiary 
moskiewskich przygotowań wojennych i olbrzy: 
mia liczba wyprowadzonych wojsk nawet prze- 
czawać nie dają granicy celów, do których Mo- 
SKWA zdąża ; więc zapytuję , czy rząd zamierza 
przypatrywać się obojętnie dalszemu posuwaniu 
się wojsk moskiewskich ? | 

„Jeżeli tak jest w istocie, czyli rząd toczy- 
ni naa podstawie gwarancji, które są w stanie 
zabezpieczyć przeciw wszelkim ewentualnościom 
interesa austro węgierskiej monarchji, a wszcze- 
góiności Węgier jako bezpośredniego sąsiada © 

„Zapytuję dalej, jakie kroki rząd poczynił 
lub poczynić zamierza, aby utrzymać wolność 
handlu ma dolnym Dansju i i zabexpieczyć ją od 
wszelkich przeszkód, a prowadzącą handel pa- 
bliczność węgierską ochronić od strat”. 

* Wspaniałe przyjęcie sprawiają Węgrzy go- 
ściom swoim stambulskim, którzy tryumfalny 
wjazd do Pesztu odbyli w niedzielę w południe. 
Studenci i przynajmniej 60.000 ludzi wyruszyło 
Ra dworzec. Domy w ulicach prowadzących od 
dworca do hotelu Hungarja były przystrojone 
dywanami, chorągwiami i zielenią od dołu aż 
po dachy. Mumóstwo ludzi przybrało sią w fezy 
czerwone. Na dworcu oczekiwał gości komitet 
obywatelski, członkowie klubów i stowarzyszeń, 
posłowie, dziennikarze i płeć piękna. Za nadej. 
ściem pociągu grzimiące Eljen powitało wysiada- 
jących z wagonu I klasy. ; 

Pierwszy ukazał sią szeik Sulejman Effen- 
di, sędziwy z białą brodą, arcykapłan z Jerozo- 
limy w talarze z niebieskiego aksamitu, hafto- 
Wanego złotem; po mim hodża (kapian) Mehe- 
med Efendi, członek parlamentu Husni bej, a 
następnie miodzież, uczniowie liceum i uniwer- 
Sytetu stambulskiego. Imieniem obywatelstwa 
powitał gości węgierską mową Arystyd Matyns, 
a potem Samuel Janko turecką mową. Szejk 
podziękował za serdeczne przyjęcie. Rozpocząi 
się wjazd do miasta. Na czele pochoda postępo- 
wało banderjum, a gości wieziono w pysznych 
| micz karetach. 

ecnano noga za nogą, taki był ścisk tłu- 
mę g do hotelu U donać hro niepodobna. Wy- 
E i iedy na rogu alicy i pieszo doszli do ho- 
tela, wśród gromkich okrzyków „Eljen“ i „Jasa 
ere p ogmiowa ochotnicza tworzyła szpa- 
z a kona hotelu przemówił hodża Mehmed 
wzruszonym lecz pełnym uniesienia głosem, a 
towarzysze jego wznieśli okrzyk „jasasain z > 
djarl.* Objad jedli „Turcy w ścisłem kółku, a 
po południa pokazali się w ogrodzie Orczy'ego 

D. 1, bm. studenci węgierscy dali bankiet 
na cześć swych gości, w którym wzięło udział 
wiela posłów i znakomitych obywatel. Z ko. 
biet była tylko jedna, żona profesora Erói 
który pełnił obowiązki iumacza. Naturalnie, 
že nie brakło toastów ; pierwszy powiedział ba- 
ron Kaas w języku francuskim na cześć cesarza 
i suttana, poczem nastąpiły mowy po węgiersku, 
fraacasku i turecku. Najwymowniejszym okazał 
się Raghib Murad bej, który mówił dwa razy 
raz o dążeniu do postępu Osmanów i moskie: 
wskich intrygach, drugi raz wzniós! zdrowie Ko: 
szata, Wieczorem byli Tarcy w teatrze Raro 
dowym, który był przepełniony. Publiczność 
przywitała Turków licznymi oklaskami trwają- 
cymi kilka minat, nie szczędzono też oklasków 
aktorom. Oznaki sympatji dosięgły szczyta gdy 
pani Saldos odśpiewała piosnkę, która w tłuma- 
czenia brzmi: „Węgier i Tarek krwawe to- 
czyli boje, aż wspólny wróg wskazał im drogę 
braterstwa. To naród bratni — patrzcie na tu- 
reckich softów, którzy Węgrów odwidzają. A 
więc softowie — niech Bóg was błogosławi, 
niech was błogosławi Altach. Teraz wiedzą 
kim jesteśmy, rozumią nas, wszak dobrze po wę- 
gierska powiedziałam.“ Piosenkę tę musiała śpie- 
waczka powtórzyć trzy razy. — Hon donosi, że 
Ra pociąg, którym jechała deputacja do Pe 
szt, strzelamo. Jeden strzał wpadł do ostatnie 
go coRpe na Szczęście jednak nie zranił nikogo, 
tylko jakaś jejmość zemdlała ze strachu. Sledztwo 
w toku. Widocznie sprawa to moskiewskich a- 
jentów na których rząd anstrjacki powinien zwra- 
cać baczniejszą uwagę. 


Kronika. 
Lwów d, 1. maja, 


Adres Polek, dziękujących senatorowi Rzy: 
ma za obchód Mickiewiczowski, jak słychać, ma sią 


z c 


Si 
5-82. O E E E Ml W S O E a R aa O l CAO WWO W Ooo o SOI NXCJ Ol WAM 
pe 


DZIENNIK POLSKI 


-ra ee e A WO A M KA TE 


„stać wkrótce czynem dokonanym. Piękne to Świade- 
letwo podniosłości uczuć naszych zacnych i szlachet- 
inych niewiast, ma być podobno wystosowane na reca 
j komandora Correntego. 


Harmomnja. Pan Karol Kisielka nadesłał naf 


ręce p. Richtmana dla szkoły Towarz. Harmonji 50 
guld. Zarząd Towarz. składa podziękowanie za dar 
powyższy. 

Dowiadvjemy się, że jaszeze w tym mies. przy 
będzie kilku nauczycieli do szkoły Towarz. i nauki 
znacznie rozszerzone zostaną, Harmonja zysknja za- 
służone sympatje u tutejszej publiczności, a wystą- 
pienie młodziutkiej kapeli dały dowody, że dyrekcja 
umiejętnie i sumiennie szkołą kiernje. Wobec faktów 
i reznltatów już dokonanych muszą upaść pojedyńcza 
garzuty, pochodzące Z osobistych niechęci, które ce- 
chują znane kólka naszej stolicy, a które uzyskawszy 
znaczne subwancja krajowe, od wielu lat bez rezal- 
tatów wegetują. Spodziewać się należy, iż tak za- 
rząd jako też dyrekcja tej nowej instytncji nie będą 
się zrażać trudnościami i wytrwają w usiłowaniach 
i pracy, a sumienna część naszej publiczności bszwąt 
pienia wspierać bedzia Towarzystwo. — O ila nam 
wiadomo, lista Flarmonji dla nowo przystępujących 
członków, znajduje sie w księgarni Gtabrynowicza i 
Schmidta przy placu Św. Ducha. Nowo przystępujący 
członek płaci 2 grli. wpisowego i 1 guld. kwartal- 
nia, za co pozyskuje także prawo uczęszczania na 
prodnkcjae „Harmonji“ za połowę zwykłej ceny 
wstępu. 

Na rannych Tarków nadesłali nam pp 
W. 5, i S.R. 1 gld. 

Na placu Św. Jura odbywa się obecnie 
jarmark na garnki, pierniki, wyroby bednarskie itp 
Ostatnie latarnie naftowe bywają gaszone już o jə- 
denastej godzinie, poczem przystęp na ulicę Cmen- 
tarną flakrem, jest prawie niemożebny. Wśród cie- 
mnej nocy nie może fiakier znaleść drogi, którędyby 
mógł przejechać bez niebezpieczeństwa wjechania na 
kupę garnków lub innych towarów. Pilnujący prze- 
kupnie zrywają się z legowisk krzycząc przeraźliwie 
i złorzecząc, a biedny dorożkarz musi schodzić z ko- 
zła i szukać drogi lak w błędnej kniei. Czyby świe 
tny magistrat nie raczył polecić, aby chociaż pod- 
czas jarmarku paliło się kilka latarń podczas ciemnej 
nocy ? 

Dekoracje. Cazarz zadał w uznaniu długo- 
letniej gorliwej służby kepitanom 1 klasy: Maka. Au- 
sionowi w 24 pułku piech, i Edw. Babowczakowi w 
9 pnłkn artyl. pol. krzyż zasłagi wojskowej, 

Namiestai hr. Alfred Potocki wyjechał 
wczoraj wieczór do Krakowa, gdzie zagai doroczne 
posiedzenie Akaiemji umiejętaości jako zastępca pro- 
tektora arcyksięcia Karola Lnawika. 

Awans majowy w armji wspólnej. 
(Ciąg dalszy) Kapitanami II kl. mianowani poru- 
cznicy: Emsnasl Mann W 45 pałku piech., Tomasz 
Czorak w 55 pułkn piech, Jerzy Prica w 40 pnłkn 
piech, Jan S,erro w 55 pułku piech., Józef Braich 
w 24 pułku pia h, Elward Frydl z 45 pułka piech. 
w 65 pałka piech, Wiktor Pankiewicz z 24 pnłka 
piach. w 9 pułku piech, Włodzimierz Janowicz w 
58 pułku piech, Józef Kopetzky, przydzielony do 
wojsk. instytutu geograticzuego, nadiiczbowy przy 
pułku piech. nr. 10, Z pozostawieniem na dotych- 
czasowem stanowiskn; Marek Bellatowicz w 20 p. 
piech, Gustaw Kuun Kuhnenfcid w 20 pułku piech., 
Karol Lackner w 58 pułku piech., Fanatyn Jastrzęb- 
ski z 55 pułku piech. w 65 pułku piech., Włodzi- 
mierz uchajewicz w 55 p. piech, Gastaw Schmidt 
w 58 pałku piaci, Franciszek Smoleński w 23 pał. 
ku piech., Emil Schmelzer w 20 pułku piech, Ka- 
rol Komers w 15 pnłkn piech, Józef Dobiasch w 9 
pułku piech, Jan Obst z 20 pałkn piech, w 65 p 
piech., Alfred Sypniewaki w 9 pułkn piech., Winsen- 
ty Rmciński w 20 pułku piach, Karol Bockenheim 
w 10 pułku piech, Józef Poras w 41 patku piech., 
Franciszek Łyszzowski z 58 pułku piech. w 9 pułku 
piech, Jan Fiónlich w 20 pułka piech., Albert Neu- 
decker w 41 pałka piech, Ferdynand Kraus, przy- 
dzielony do zarządn szpitala garnizonowego nr. 1, 
nadliczbowy w 41 pułku piech., Z jednoczesnem prza- 
niesieniem na atat armji i jako oficer ekonemiszny 
na etat rzeczonego szpitala; Ludwik Doppler w 9 
pulka piech., Ryszard Nowotny w 30 pałka piech., 
Antoni Schneider w 20 puiku piech., Tomasz Pe- 
schel z 58 pułku piech. w 41 pułku piach., Ludwik 
Nauta w 20 puikn piech., Edward Pohimiiller w 24 
pułku piech., Mateusz Swoboda w 24 pnłkn piech, 
Stanisław Kulczycki i Antoni Plappart w 77 pułku 
piech, Franciszak Schnster na etacie ministeraywa 
wojny, nadliczbowy w 77 pułku piech., z pozosta- 
wieniem na dotychczasowem stan. wisku; Jan Zathey 
w 77 pułku piach, Karol Lanert w 10 pałka piech., 
Emii Scholz z 77 pnłku piech. w 13 pułka piech., 
Antoni Lutyński, przydzielony do wojsk. instytutu 
geograficznego, nadliczbowy w 15 pnłku piech, z po 
zostawieniem na dotychczasowam stanowisku; Jakób 
Wenzlik w 15 pułku piech., Adolf Heimroth przy- 
dzielony do sztabu jeneralnego, nadliczbowy przy 
pułku piach. nr. 80, z pozostawieniam na dotychcza: 
sowem stanowisku; Franciszek Kriesch w 77 pułku 
piech., Bonawentura Drążkiewicz w 15 pułku piech., 
Emeryk br. Rukawina Vidoygrad w 77 pałka piech., 
Wilhalm Krick w 45 pułku piech, Edward Kolarz 
w 13 pułku piech., Kleoiąa Sacher, Henryk Lnksie 
i August Hiuitenbach w 45 pulku piech., Alfred 
Hauptmanu w 15 pułku piech., Jan Tippek w 30 
pulka pieca, Karol Gunter w 15 pałku piech., Al- 
Uhl w 57 pułku piech, Jan Schaffer = 77 p. 
piech. w 41 puika piech, Jan Junek w 57 pułku 
piech., Hipolit Krynicki 2,45 pułku piech. w 15 p. 
piechoty, Juljusz Steinane” *v 57 p. piech, Edward 
Gónitz, na etacie miniąęłóiwa wojny, nadliczbowy 
w 40 pułku piech., z pogostawieniem na dotychcza. 
sowej posadzie; Ferdynand Sobotik z 12 pułku piech. 
w 13 pnłku piech, Adolf Borkowski w 56 pułku 
iech., Ferdynand Petrovice Z 6 pułkn piech. w 9 
pnłku piech., Józef Olemeniz w 10 p. piech., Artar 
Polletin na etacio miniątęrsiwa wojny, nadliczbowy 
w 57 pułku piech. z pozostawieniem na dotycheza- 
gowem stanowisku i Autoni Spaczek w 72 pułku 
piech. (C. d. n.) 
Zuchwalą kradzież popełniono w nocy 
z 1, na 2. bm. Złodzieję wyłamawszy drzwi dostali 
się do szynzowni Ozjaszą Mendla pod 1. 8 przy ul. 
Bożniczej, w której spał kelner — następnie do po- 
mieszkania szynkarza, gdzie w trzecim pokoju cała 
rodzina spała tam właśnie porozbijali zamki u ko- 
mód i skradli dwa Srebrne wielkie lichtarze, sześć 
srebrnych łyżek, PIEĆ srebrnych widelców i dwa 
sznury pereł w IąCZ=€] Wartości 300 zł. Sprawcy 
tej kradziezy wyszli tą samą drogą przez szynko- 
wnię, w której wypili dwie flaszek likieru i nitawili 
u drzwi próżne flaszki. Szynkarz, rodzina jego i 
kelner spali tak twardo, iż dopiero nad rankiam spo- 
strzegli dokonaną kradzież, Trzech osławionych i 
poszlakowanych o tę kradzież złodziejów uwięziono. 
Śledztwo w toku, 

Kronika teatralną. W teatrze br. Skarbka 
dzisiaj na dochód Fernanda Tercuzziego „Straszny 


dwór* Moniuszki. Talent i praca tego artysty, który i 
nauczył się spiewać po polsku, zasługują, by publi: | 
czność zebrała się licznie dziś wieczór. 

Benefis pani Zimajer wypadł wczoraj świetnie. 
Cały amfiteatr był przepełniony, nawet orkiestrę mu 
siano nannąć. Artystka zbierała zasłużone oklaski i 
bukiety. 

Stan powietrza. Dziś 3. maja + 50 R. 
o godzinie 8ej rano w cienin. Powietrze łagodne, 
niebo znown się przeciera. Do dnia prószył śnieg. 

Doniesienia policyjne. Garncarz Józef 
Lubelski, popełniwszy kradzież zbiegł z Żółkwi do 
Lwowa i został tu dnia 2. b. m. przytrzymany. — 
Tegoż dnia przyaresztowano i odstawiono sądowi 
Ru-hlg Stapler za kradzież różnych rzeczy. — Na 
placa ów. Ducha znaleziono daia 2. bm. książeczkę 
do modlenia zatytułowaną „Wyborek nabożeństwa” 
i złożono w policji, — Tegoż dnia schwytano in fla- 
granti Izaaka Hermanna osławionego złodzieja, któ- 
ry włamał się na strych doma pod l. 362 m. i za- 
bisrał się do wyprzątnięcia różnych znajdujących się 
tam rzeczy. Hermann nie zaprzeczył nsiłowanej kra- 
dzieży —zostaął uwięziony.— Ignacemu S. i Enganju. 
szowi G. skradziono duia 2. b. m. z otwartsgo pə- 
mieszkania pod 1. 18 przy ulicy Łyczakowskiej sre- 
brny zegarek cylinder o jednaj kopercie ze złotym 
damskim łańcuzzkier weneckiej roboty wartości 30 
zł, takiż zegarek z czarną taśmą wartości 12 zł. i 
czerwony pularesik z jachtowej skóry z kwotą 39 zł. 
Śledztwo w toku. —W nocy z 1. na 2. bm. włamali 
się złodzieje na strych domu pod 1. 5 przy ulicy 
Zamarstynowskiej i skradli ztamtąd 125 sztuk roz- 
maitej bielizny i suknie na szkodę Fani Suss i in- 
nych lokatorów. Sprawców tej kradzieży Fadka Ci- 
ciałę i Katarzynę Nowak wyśledzone i przyareszto 
wano w nocy z 2. na 8. b. m. i odebrano zaaczną 
część skradzionej bielizny.—Tejża nocy przyareszto- 
wano Hawryła Kaczkowskiego przytrzymanego z ży- 
dowską bekieszą niewiadomemu właścicielowi skra- 
dzioną; Luiwika Haukiewicza z mokrą bielizną, 
którą skradł ze strychu domu pod l. 118 przy ulicy 
Łyczakowskiej, i Mikołaja Hulika, który dostał się 
do pomieszkania Marji Mikrut pod 1 5 przy ulicy 
ów. Stanisława — lecz przeszkodzony w kradzieży 
umknał, Schwytany w ucieczce przyznał się Hulik 
do zamierzonej kradzieży. Wszystkich trzech ur ię- 
ziono. — Jaljuszowi Lekert majstrowi stolarskiemu 
pod 1. 1 przy placu Rybim skradziono dnia 2. b, m. 
wieczorem z otwartej kuchni koszulę damską, prze- 
Ścieradło, białą poszawkę, 6 ręczników i 11 sztuk 
dziecinnej bielizny. 


Kraków 2 maja. W Wiednin odbyła się dn, 
30. zm. narada pod przewodnictwem bar. Helferta w 
biórach centralnej komisji archeologicznej, w sprawie i 
restauracji Sukiennic, Brali w niej ndział prócz pier- 
wazych powag w sprawach archeclogji i architektnry, 
pp. Moraczewski i Pryliński z Krakowa. pęa 
wano tam jadnogłośnie, że daszki nad balkonami w 
szczytach Sukiennie i pinakle na szkarpach ntrzyms- 
ne być wiano, dalej, iż Langierówka ma nledz zupeł- 
nemna przebadowaniu, a nareszcie , iż jatki szewskie 
jako nie wchadzące w organiczną całość Sukiennie, 
a nie mejąco wartcści archaologicanaj lnb architekto- 
Bicznaj usunąć należy, Odezwały sie nawet głosy 
znawców tamtejszych , iż cel restauracji Sukiennic 
byłby chybionym, gdyby jatki szewskie pozostawiona 
być miały, 

Z psd Alwerni 30 kwietnia. Dnia 27. bm. 
z rana do karczmy w Kwacsale przyszedł z psem 
włościania nazwiskiem Słowik z przysiółka Kwaczal- 
skiego „Kamionka” w Chrzanowskiem. Po niejakiej 
chwili nadszedł tam również oddany niedawno do woj- 
ska parobek , który przeszedł się po szynkowni, nj- 
rzał psa, a nie mogąc znieść widoku obrzydliwego 
psa, biorze go za uszy i wyrzuca do sieai. Właści- 
cie] psa, Słowik, obruszywazy się na parobka, wpu- 
ścił psa napowrót do karczmy, locz parob:k powtór- 
nie go wyrzucił. Wtem Słowik przyskoczywszy do 
parobka z nożem składanym, jaki włościanie zwykle 
przy sobia noszą, zadał parobkowi 4 pchnięcia, z któ 
rych ostatnie w serce było śmiertelna, i parobek w 
tejże chwili ducha wyzionął. Tak Słowik jak i pa- 
robek byli znpełnie trzeźwi. Zbrodniarz tego samego 
dnia został przez żandarmów aresżtiowany w Alwerni 
i vddany władzy. 

Wuczawwa | maja. (Różne wiadomości.) 
Nasz świat artystyczny poniósł w ciągu kilku osta- 
tnich dni dwie straty: Wczoraj nmarł w Warszawie 
Aleksaader Jarecki, młody muzyk, dobrze znany 
w naszych kołach artystycznych. Zmarły był synem 
znanego fortepianisty i organisty, a bratem Henryka 
obecnego dyrektora opery lwowskiej. 

Z Moskwy snów donoszą o Śmierci artysty-ma- 
larza Ludwika Paprockiego, zmarłego tamże 
dnia 28. zm. Wiadomości tej, która się onegdaj ro- 
zeszła w Warszawie, nie chcieliśmy dać wiary, śp. 
Ludwik bowiem opuścił niedawno Warszawę w jak 
najlepszem zdrowin. Umarł nagle na chorobę serco- 
wą. Paprocki znany był jako jeden z najlapaszych por- 
trecistów. W Moskwie kierował on vbecnie jednym 
z największych tamtejszych zakładów fotograficznych 
wespół z p. Klochem. 

Wieczory artystyczne p. Feliksa Gebathnera za- 
wieszone zostały z dniem wczorajszym na sześć mie- 
sięcy. 

aroni 1. maja. W sobote nrządziło toe 
warzystwo kasynowe w sali ceatralnej na dochód 
nbogich nczennie przedstawienie amatorskie; odegrano 
komedję jednoaktową J. Korzeniowskiego „Pierwej 
mama“ i „Dwaj mężowie," a w panzach odgrywała 
kapela 10 pułku piękne nowe utwory, Tak dobór 
sztnki, jako i wyborne wykonanie scen zadewoliło 
kompietnie dość licznie zgromadzoną publiczność, 
czego najlepszym dowodem było kilkakrotne wywo- 
łanie amatorów, Dla tego taż czuje się komitst zvbo- 
wiązanym podziękować wszystkim paniom i panom, 
ktorzy brali ndział w przedstawieniu, również panu 
pułkownikowi Pawlikowskiemu za bezpłatne znown 
na ten cel szlachetne udzielenie muzyki wojskowej. 
Towarzystwo to zamierza na wniesioną prośbę ks, 
Jerzego Czartoryskiege urządzić w połowie maja 
przedstawienie teatralne na dochód galicyjskiego za 
klada dla ciemnych’ pod szczególniejszą protekcją 
księcia pozostającego. — Dnia 19. kwietnia wyso: 
sowała była nasza rada gminna jako w dzień uro- 
czystego ebchodu 50-letniej rocznicy sinźby wojsko: 
wej arcyksięcia Albrechta, telegram ze stosowną gra 
tulacją, na który dnia tego samego jeszcze otrzymała 
dregą telegraficzną podziękowanie następujące: Do 
rady gminnej w Jarosławin. Wypowiadam panom 
moje najszczarsze dzięki za gratulację i za ich pa- 
trjotyczne nezucia. E. H. Albrecht, fm. — Dnia 23 
kwietnia odbyły się znown n nas wybory do rady 
powiatowej. Klika przewrotna mimo swych sztuczek 
zaknlisowych (niektórych członków rady gminnej spro- 
wadzano aż policjantami z czytelni), by wywindować 
na krzesła kurulskie do rady powiatowej swoich ad- 
herentoów, jak zawsze tak i tym razem została po- 
bitą, Z urny wyborczej wyszli bowiem sami mężo- 
wie, po których taktowności i dobrych chęciąch może! 
się nasz powiat wiele spodziewać dobrego. i 
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Z Brzeżańskiego 30. kwietnia. Przymu- 
sowo dobrowolne składki pieniężne zbierają się U nag 
temi czasy po cerkwiach przez dotyczących księży 
i dziekanów, niby dla ojca ów. W śtzymia, Prócz 
osobistych danin, muszą się i skarbonki kościelne 
także znacznemi datkami przykładać, chomaz prawie 
są próżne, cerkiewki gołemi kątami, a Parafjanje go- 
łemi łokciami i piętami świecą, wątpliwą jost rge- 
czą, ażeby te składki pieniężne w rece OJCR éw, się 
dostały; a chociażby i tak się stało, t9 Zapewne 
niemiłemi mu będą, skoro się dowie 0 naszej bie. 
dzia i nędzy. Należałoby tedy zatamować to syste. 
matyczne wyłudzanie grosza. : 

Żółkiew 28. kwietnia. Korespondencje z 
Żółkwi, odnoszącą się do rezultatu wyborów do rady 
powiatowej z miast, o tyle sprostować widzę się spo. 
wodowanym, że miasta Żółkiew, Mosty i Kulików 
wybierały 4 delegatów, i że prócz nazwanyći W po- 
wyższej ko*espondencji trzech, jako czwarty Wybrany 
został także p. Włodzimierz Podlewski, Naczelnik 
banku włościańskiego, człowiex miody, pracowity, 
powszechnie poważany. Oby to panow:e szlachta przy 
wyborach z ich kurji wyrzec zechaieli się FA go. 
dności i honorów, a wybierali z pomiędzy S:ebie, “ 
a w razie braka i po za sobą luizi wolniejszych od f 
zajęć prywatnych, wpływ na lud mających, chętnych 
i ludzi pracy, natenczas dopiero cieszyć mogtibysmy 
się z trzumtu, jaki odniosła partja narodowa “Obe 
śtojarców przy wyborach z grapy gmin wiejskień| 
Nie dość raz w trzy lata zbliżyć się do chłopką į 
„nabajtlowawszy* mn pełną głowę, cieszyć %10 o- 
zornem jego zauf.niem, a przeprowadziwszy pomyśl. 
ny rezultat wyborów, za pomocą ludzi, krych na. 
zwiska gasną na arenie publicznej, oświadczyć: „SPeły 
niłam swoje.* Przez caly czas, całe trzy laŭa ŻYJCIe 
z lndem, ctoczcie go sercem, rozumem, pracą; W*Ple. 
rajcie go dobrą radą a w potrzebie wpływami wą. 
szymi, stopniowo uskarbiajcie sobia jego zaufanie, bo 
inaczej ci, z których dziś trynmtujemy, mogą 2am 
przypomnieć kiedys niemieckie przyslowie: „to się 
na ostatka Śmieje, śmieje się najpewniej.“ 
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Wiedeń 2. maja. {Kronika wiedażaka:; 
Książę Adam Sapieha, który od niejakiego czasu 
bawił w Wiedniu, odjechzł dla poratowania zdrowia 
do Włoch, — Dotychczasowy pełnemoemk turecki 
w Petersburgn Tawiik bej przejezdżał tęiy do Kon- 
stantynopola, dckąd się udaja przez Tryęst. — Jak 
corocznie, tak i teraz pierwszego maja odbyło aię 
Corso na praterze. Pogoda sprzyjała, to też tysląne 
lndzi wzięło ndział w przejażdżce. Bzeregi pojazdów 
rozpoczęła czterozonna karata à la Danmomt # žo. 
kicjami, w której jechała arcyksiężna Gizela £ damą 
honorową. Nastepnie pojawił się konno cesarz, Mają; 
po jednej stronie księcia Leupvlda Bawarskie80 Na- 
stspcę tronu w uniformie pułkownika artyjer i i KAię- 
cia Nasauskiego. Dwór o godzinie 7ej opnścił Pratar, 
mimo to jednak tłumy stały jeszcze godzny, Aby 
wracające akwipaże podziwiać. — Asademichie to. 
warzystwo matematyków i fizyków urządziło Wozoraj 
uroczysty cbchód wetnej rocznicy urodzin 8/5NNEgo 
matematyka Karola, Fryderyka Gaussa. 

Pierwsza ofiara wojny. Z KerZ0 do 
noszą do „Rnskiego Mira“ vo fatalnej katastrofie, 
której ofiarą padł statek parowy angielski. Ja Wia- 
domo, brzegi morza Czarnego naokoło uzbrojela zą 
torpedami — ztąd każdy siatek chcący WPIYNAĆ do 
któregokciwiek z portów winien poddać się przepi. 
som, a mianowicie czekać na przewodnika, Któreg, 
obowiązkiem jest doprowadzić taki statek bezpiecznie 
do portu. Tymczasem wyżej wspomnicny. parochóg 
nie czekając wcale na przewodnika, wplynśł Śmiąjo 
w linję torpedów i naturalnie wyleciał w powietrza, 
Wiele na nim znajdowało się osób i pukie wiózł to- 
wary — niewiadomo, 

Korespondenci. Z Petersburga È0NOSzA, 
że przybyło tam mnóstwo angielskich, amerykańskich 
i francuskich korespondeniów do gazet, którzy Udają 
się do Kiszyniewa a nawet jeszcze dalej na Wido- 
wnię wojny, jeżeli to będzie możliwem, 

Proces Strousberga przed trybutałam 
kasacyjnym w Moskwie rozpoczął się an. 18. Ze m. 
Prezesem trybunału jest senator W. G, Czernogla- 
sów. Oprócz pozwu kasacyjnego współoakarżoDy ch 
Strousberga, trybunał ma rozstrzygnąć 292 pozwów, 
wniesionych w tej sprawie przez cywilnych oskarży. 
cieli, Oskarżenie z całym materjałem dowodowym 
stanowi 12 dnżych tomów. 

satumtrotu. Z Kijowa piszą, że W tych 
dniach przytrafił się tam smutny wypadek. Okulu 
godziny 2. popołndnin kilku ciekawych zebrało Blg 
na brzegu Dniepru w pobliżu klasztoru wydubickie- 
go, który to brzeg w tem miejscu jest bardzo Wy- 
soki, celem przypatrywania się wylewowi TZóki. 
Wtem część brzegu zapauła się poi niemi — ŚW« 
domy i trzynastu ludzi padło ciiarą tej karastrofy. 

(b) Walka z bykami. Podczas ostatu- j 
walki z bykami, która się odbyła w obecności Król. 
w Madrycie, kilkn zapaśników poniosło skaleczema, 
Wypadak ten nietylko w Madrycie, ale W Całej 
Huszpanji takie wywarł wrażenie, że wobeć Niego 
na drugi plan musiała ustąpić cała sprawa WSCho. 
dnia ze swemi zawikłaniami. Oto niektóre SZCze. 
góły: Pierwszy biszpański toraado, dzielny Espada 
Frasenelo, poniósł na arenie trzy śmiertelne Tany. 
Podczas gdy publiczność z największą cIeFAWOśCIią 
śledziła przebieg walki, spadł pewien picador, Razi 
skiem Hermosilla, z konia. Wiadomo, że picadoru 
nie łatwo podnieść się mogą, mają bowiem BA log 
metalowe rury. Frescuelo widząc to, rzucił byk 
plaszcz na głowę, aby towarzyszowi dać Cząg 
podniesienia się z ziemi. Byk rzucił się NA Kres , 
ela i zadał mu ranę, nieszczęśliwy olać ncjel - 
ale rozjuszone zwierzę poskoczyło za PIM | wył 
rzyło jeszcze dwa uderzenia. Toreaao Zebrał Bi - 
chciał skoczyć pzez barjerę, padł jednak bez f 
tomności na ziemię. Zaledwo zdołam” 80 nratoi 
Damy z najwyższej arystokracji odwidzają chom = 
a dzienniki hiszpańskie umieszczają “0dziennið dł... 
biuletyny o jago zdrowin. 
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Iwana kozaka w llinicach (powiat Zabłutów): vozi 
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Healność pod l. 32 w Cieniawie (powiat 
na wywołania 500 zł, -— Realuość pod b > złr, à 
luce (powiat Dolina). Cena wywołania SU żniatów 
ność pod l. 107 w krechowicach (powas* w 
na wywołania 350 złr. 
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swojego z pewnością Zakładowi naszemu nie od- 
mówi. 

Na to będziemy mieli zaszczyt odpowiedzieć 
artykułami i korespondencjami z prowincyj o dzia- 
łania banka ma prowincji, któreśmy już otrzy- 
mali. Przyp. Red.) 

Jeżeli zgromadzenia delegatów banku wło- 
ściańskiego znane są Z tego, że delegaci zje- 
żdżają się na to tylko, aby kiwać głowami, — 
tegoroczne jednak zgromadzenie było jaż więcej 
ożywiose, i Rad sprawozdaniem toczyła się mała 
dyskusja, Zdaje się, że to działa wpływ ture- 
ckiej konstytucji. — Jedem mianowicie ustęp, któ- 
ry mówi, że dyrekcja zamyśla na przyszłość 
ściągać bezwzględnie, t.j. jeszcze surowiej, niż 
dotychczas zaległe raty — zaniepokoił niektórych 
delegatów— i tak: delegat ze Sanoka 
gądzi, że zamiast wywłaszczać włuścian, możeby 
lepiej było, aby maczelnicy biar powiatowych, 
przeprowadzali sekwestracje na ruchomości i nie 
rachomości opieszałych dłużników, i z dochodów 
pokrywać należytości bankowe. 


Pan Masłowski, delegat z Nadwórny, 
również zaniepokojony tym ustępem, uprasza , 
ażeby dyrekcja wstrzymała się przynajmniej do 
jesieni z tą energią, osobliwie zaś prosi o Swój 
powiat, w którym lichwiarze przestraszeni n- 
Stawą 0 lichwie, bardzo energicznie ściągają na- 
leżytości od włościan, aby za nim ustawa wej- 
dzie w życie, odebrać SWOJE. 

Pam delegat z Gorlic zauważył, że dy- 
rekcja niegiasznie robi zarzut sądom, że sių przy- 
czyniają do powolnego ściągania rat — ponie- 
waż nasze Sądy, są: tak przeciążone sprawami, 
że nieraz po 30 terminów na jedem dzień wy- 
znaczać mtkszą — dlatego radzi delegat, aby 
dyrekcja , w miejsca kompetentsym zrobiła przed 
stawienie 0 pomnożenie sił przy sądach powia- 
towanych z Galicji. 

Dyrektor dr. Zbyszewski odpowiada 
delegatowi z Sanoka, że dyrekcja jaż myślała 
o tem, i 0 ile to się da zrobić niezawodnie bę- 
dzie starała się przeprowadzić; — zaś p. Ma- 
słąwskiemu, że prosbie jego zadość stać 
się nie może — albowiem zakład ma sam zobo- 
wiązania , musi płacić kupony i t. d. musi 
więc z całą energją wystąpić przeciw s woim dłu- 
żmikom. — Jeżeli jednak będzie można kogo u- 
względnić, to niezawodnie się stanie. Delegat 
z Gorlic, — również dostał zapewnienie, że dy- 
rekcja poczynı stosowie kroki w tym kierunku 

Na wniosek komisji kontrolującej, (ref. p. 
Antoni Bogdanowiez) która badała bi 
lans za rok 1876 udzieliło zgromadzenie dyrekcji 
absolatorjum. 

Dalej przyjąło zgromadzenie bez rozpraw — 
wniosek dyrekcji co do podziału zysku. 

Z iego należy się 6'/, odsetek dla wkładek 
udziałowych 39.780. Od pozostałej samy na no- 
wy rachunek jako nierozdzielna część zyska 
11.068, dalej na fundusz rezerwowy 12.645, eme 
ryvalmy 2529, na tantiemy dla rady 'zawiado- 
wczej, dyrekcji. arzędaików i cenzorów 22.762 — 
nakoniec à 1°/ jako dywidendę dla listów za- 
stawnych 81,890 — zaś superdywidendę z kwo- 
cie 6660 zdr. dla wkładek ndziałowych, zacho- 
wać jako rezerwę na pokrycie możliwych uby- 
tków w dziale pozyczkowym. 

Również zgodnie z wnioskiem Rady zawia- 
dowczej, zmieniono artykuł 58 ustęp 1. statutu, 
tyczący się losowania Listów. 

Nie „ak gładko poszio z wnioskami dyrekcji 
co do datków dobroczynnych. 

Dyrekcja wnosiła: po 100 złr. barsom stu- 
denckim w Brodach, Braeżanach, Jarosławiu, 
Jaśle, Kołomyi, Rzeszowie, Samborze, Stanisła- 
wowie, Tarnopolu i zakładowi osieroconych chło- 
pców w Stanisławowie, po 50 zir. dla Tow. brat. 
pom. słąchaczów wszechnicy lwowskiej i Tow, 
akad. ka wspierania wszechnicy rygorozaatów i 
aaskaltantów we Lwowie — dla zakłada cie- 
mnych we Lwowie złr. 200, nadto dla Komi- 
teta tagoroczaej krajowej wySta- 
wy rolniczej i przemysłowej zir. 300, 

Pan Masłowski sądzi, żeby daó przy- 
przynajmniej po 100 złr. Towarzystwom akad., 
gdyż zdaniem jego, nieładnie to wyglądałoby, 
aby taka instytucja wielka takim małym da- 
tkiem akademików traktowała. Zgromadnenie 
przyjęło zmaczną większością ten wniosek — jako 
też i dragi 

Ks. KRożańskiego poparty bardzo go- 
rąco przez p. Augustynowicza Bole- 
sława i p. Masłowskiego — aby na wy- 
stawę Ofiarować przynajmniej 500 złr. (wniosek 
ks. R. był 1000). | f r 

Daniel Staronnuk 2 Sinkowej, dłużnik, któ 
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ry był wprawdzie zaasekurowany od ogRia w 
banku, któremu jednak powódź zniszczyła bu- 
dynki, otrzymał 60 zł. zapomogi. 
Fanduszowi stypendyjnemu ks. Kretowicza 
w Sękowej uchwaliło zgromadzenie wypłacić za- 
dawnione kupony od listów banku, które przez 
nieznajomość rzeczy nie były zrealizowane, w 
kwocie 400 zł. 
Ponieważ w zeszłym roku podnoszono, że 
pożyczający bardzo źle na tem wychodzi, że mu 
płacą listami a mie gotówką, i postawił w tym 
kierunku wniosek — dyrekcja w obszernych bar- 
dzo motywach poleca Zgromadzeniu, aby przejść 
nad tym wnioskiem do porządku dziennego, 60 
się też stało, mimo opozycji p. Ramalda z Bo- 
chni, który właściwie nie sformułował, jakby 
pragnął, aby udzielano pożyczki, w każdym ra- 
zie jednak chciałby, aby obmyślono tańszy spo- 
sób udzielania, bo jak dzisiaj rzeczy stoją, to 
wynosi około 20%/,, a może i więcej. 
_ Do Kady zawiadowczej wybrano pp. dr. 
Leora Bilińskiego, dr. E. Roińskie- 
go 1 ponownie ks. Karola Jabłonowskiego i dr. 

. Freda. Do komisji weryfikacyjnej pp. Bogda- 
nowicza, A. Steifa Zygmunta i Stromengera 
Jana ponownie. 

Uwagi nasze o stanie tego zakłada podamy 
w najbliższym czasie. 
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Sprawy gospodarcze i handi owe. 


Pray losowaniu obligacyj inde- 
mnizacyjnych uskatecznionem na dniu 30go0 
kwietnia 1877 zostały następujące obligacje do 
spłaty wylosowane, a mianowicie: 

. B) funduszu Indemnizacyjnego Galicji zacho- 
duiej. (XXXVIII. losowanie.) 

Na 50 zir. z kuponami: nr. 54 85 213 321 
326 371 382 477 748 811 870 924 1078 1269 
2024 2116 2046 2555 2622 2705 2724 2993 3136 
3184 3216 3284 3398 3609 3618 3680 3704 3725 
4259 4497 4346 4662 4801 4838 4953; 

na 100 zir. z kaponami: ni. 7 26 37 92367 
369 616 646 720 828 896 1068 1236 1296 13771463 
1602 1619 1746 1800 2260 2285 2358 2485 2488 
2569 2576 1820 28323996 3105 1139 3334 3499 
3631 3654 3913 3956 3983 4102 4114 4118 42% 
4752 5U75 5222 5246 6267 6314 5616 5766 6310 
6363 6412 6675 6706 6753 689U 6895 7301 7230 
7581 7592 7710 7782 7957 8311 8402 8668 8783 
8802 8864 8924 9084 9164 9248 9553 9617 9802 
9829 9839 9913 9924 9973 10054 10197 10282 
10394 10457 10771 11149 11162 11304 11363 
11746 11762 11855 12024 12060 13161 12207 
12269 12397 12444 12474 12480 12631 12692 
13078 13139 13196 13413 13425 13501 13628 
13638 18652 13802 13910 13963 14169 14340 
14704 1477U 14802 14843 14977 16002 15011 
15038 16093 16169 15234 15404 15633 15702 
15976 16008 16060 16135 16372 16475 16632 
16888 16967 16988 17070 17188 17303 17397 
17634 17701 18127 18197 18327 18361 18396 
18466 18705 18732 188.4 18966 19178 19210 
19410 19455 19569 19826 19887 19920 20090 
20306 20370 20371 20653 20809 20887 20894 
21102 21109 21367 21434 21586 21773 21790 
41845 22066 22324 22531 22585 24616 24624 
22629 22733 22766 22943 23015 23024 23078 
23323 23707 23729 23760 23773 23825 24015 
24154 24189 24192 24226 24395 24433 24481 
24550 24860 24898 249v3 24.947 25263 25389 
25390 45448 25574 25600 25611 26617 25792 
25869 25976 26103 26159 26254 26274 26304 
26316 26476 26695 26730 26731 26817 27022 
21108 27409 27556 27766 27830 27836. 

Na 500 złr. z kuponami: nr. 61 346 721 
830880 909 1023 1v991129 1161 1229 1242 1707 
1736 1813 1814 1938 2U06 2037 2261 2391 2364 
2516 2542 2593 2815 3006 3063 3179 3218 3327 
3421 3499 3606 4059 4187 4194 4286 4316 4339 
4596 4631 4809 4838 4973 5175 5367 5490. 


Rada oddziału Towarzystwa  gospodarakiego 
w Tarnopolu postanowiła przeznaczyć z własnych fundu 
szów odpowiednią kwotę na zakupno zwierząt i płodów 
roślinaych gospodarstw włckoiańskich i wysłania tako- 
wych na wystawę krajową. Do wyszukania i zakupna 
odpowiednich okazów mianowałfs rada delegatów w ró- 
Łnych okolicach dawnego obwodu tarnopolskiego. 

Wystawa przemysłowa. W skutek zawezwa- 
nia komitetu filialnego wystawy powszechnej w Paryżu, 
sprosił przewodniczący kancelazji rękodzielniczej p. Win- 
centy Żaak wszystkich przełożonych korporacyj, tndzieł 
i innych rękodzielników na naradę w sprawie wzięcia 
udziału tutejszych przemysłowców w tej wystawie, W ze- 
braniu tem brał także udział z po za grona rękodziel. 


OE o a A 


DZIEŃNIK POLSKI 


a A CADORE PO EEEE ODA MDA o PA Z S 


w zasadzie, iż niezbędnem jest wzięcie udziału w tejj 15726 15742 16025 17414 17872 19008 19543 19831 19982 


wystawie i energiczne zajęcie się tem , ażeby udział ten 
mógł być jak najliczniejszym. 

W tym celu postanowiono zwołać publiczne zgroma: 
dzenie wszystkich członków korporacyj rękodzielniczych, 
które odbędzie się w piątek dnia 4. maja, o go- 
dzinie 6 popołudniu, wsali ratuszowej. 

Spodziewać się, że zgromadzenie to odbędzie się w 
licznym komplecie, i że przemysłowcy nasi zrozumieją, 
jak dalece jest to w ich własnym i całego kraju intere- 
nie, ażeby nasz przemysł był na wystawie powszechnej 
jak najliczniej reprezentowany. 

Wystawa powszechna w Paryża 1878. 
Komisja centralna dla wystawy powszechnej w Paryżu 
1878 nie przychyliła się do proponowanego praez Izbę 
handlową i przemysłową, jąko komitetu filialnego we 
Lwowie, przydłużenia terminu do zgłoszeń na tę wysta- 
wę. Pp. interenenci w okręgu lwowskiej Izby handlowej, 
którzy w działach nauki, hygieny, inżynierji i przemy- 
słu zamyślają obesłać wystawę paryską, zechcą zatem 
ściśle zastósować się do pierwvtnie oznaczonego terminu 
i zgłoszenia swoje najda lej do 10. maja 1877 nade- 
słać do Izby handlowej i przemysłowej, jako komitetu fi- 
lialnego we Lwowie. 

Zaproszenie do udziażu w wystawie po- 
wszechaej w Paryżu 1538. Odezwa. Lelem 
pobudzenia «raju naszego do udziału w międzynarudo- 
wej wystawis „aryskiej, której otwarcie nastąpi dnia 1. 
maja 1878, potworzone zostały na wezwanie ministerstwa 
handlu rozmaite komitety i komisje dia poszczególnych 
działów tejże wystawy, a mianowicie: sprawy przemysłu 
poruczono trzem tutejszym Isbom handlowym we Lwo. 
wie, Krakowie i Brodach, jako komitetom filialnym; dla 
spraw rolnictwa utworzono jedrą komisję krajową x sie- 
dzibą we Lwowie, dział gstuk pięknych poruczono dwom 
komitetom specjalnym we Lwowie 1 Krakowie — a dział 
przemysłu drobuege jednemu komitetowi spe jalnemu we 
Liwowie. 

Niżej podpisana komisja, której przypadł dział rl- 
niewa, a właściwie dziai gospodarstwa w całym jego 
zakresie, ukonstytuowawszy nę dma 26. bm, zaprasza 
niniejszem gospudarzy roinych 1 leśvych, właściciel miy- 
now 1 gorzelń, jako też ogrudmkow i pazozelarzy go u- 
działu w rzeczunej wystawie. 

Wprawdzie termin zgło:zeń upływa już dnia 10. 
maja b. T., gdy jednak komisja poBtunowiła wziąć udział 
przez wystawę zbiorową, dla której według grup i klas 
przynależnych stosowną przestrzeń w termime Wyż ozna- 
ozonym zamówić nie zaniedba — mogą być uwzgiędnio- 
ne i zgłoszenia poźniejsze, 

Termin zgłosz.ń dla bydła, które z uchwały komi „ja 
wyłączone jest od wystawy zbiorowej, ogłoszony będzie 
poź niej. 

Każdemu biorącemu udzisł w zbiorowej wystawie, 
komisja w miarę możności potrzebne miejsce wydaieli, 
Miejsce to jest bezpłatne, 1 tyiko koszta przesyłka, jako 
też instalacji w repartycji stosownej na poszczegósnych 
wystawcow przypadną, a które zmalejszą się JESzcze prą- 
wdopodobnie, w miary nzyskanego NA ten cel przez ko- 
mbaj fuuduszn, 

Kończąc swą odezwę i zaprasztjąc dy udziału w wy- 
stawie raz jeszcze, dodzje kumieja dia informacji bliż- 
szej: 

1) iż dla każdegu nczestnika wystawy zb.orowej wa- 
ruje się jigu indywidnainusć vdrębna, tj. xż każdy przed- 
nuut wystawiony będzie pud jegu imisn.ew . uoegać się 
może o nagrodę; 

z) aż kuunsja, zamierzając UrIezdz.ć wystawę zbioro- 
wą, ograniczać się będzie a płody jak na,uelmejsze - 
a s mich uwzględniać będzie te przedewszystkiemi, które 
stauowią albo stanowić mugg artynuł eksportu. 

Arkuszów deslaracyjąych i wa<elkich potrzebnych 
wyjasnień uuaieli kumieja ża zgłoszeniem, ktore adreso- 
wać należy: „dy krajowej komisji dla działu rolnictwa 
wystawy paryskiej — we Liwowie* w biurze prezydjam 
ck. namivstuictWa, 

Korespundcncje sg wolne od opłaty pocztowej. Za- 
wiereć jeunak muszą ua kopercie u góry napia; „W spra- 
wie wystawy powszechnej w Paryżu 1578, — Bzecz urzo- 
dowa wolna od opłaty pocztowej;* — Jako toš dopisek 
u dołu „ua urzęduwó wezwaaie.* 

Z krajowej komisji dia działu rolnictwa wystawy pa- 
ryskiej. 

Lwów 30. kwieinia 1877. 

Prezes Włodzimierz hr. Dzieduszycki. 

Kraków 2. maja. Dziś o godzinie .0-tej przed po- 
łuduiem odbyło się szesnaste lvsowanie pożyczki miasta 
Krakowa, w obecnosci prozydentą miasta ar. Zyblkiewi- 
cza, radców miejskich wiwzdomorskiego i Tarasiewicza, 
oraz nutarjuszów pp. Goebla i Muczkowskiego. 

Wymk losowania jest następujący: Nr. 2177 wygrał 
15.000 zir., ur. 57,451 wygrał zUCO zł, nr. 25933 i 67,828 
wygrały po 500 zł. 


Następujące 106 losów wygrały po 30 zł. , mianowi- 
cie: Nr. 78 3200 3B23 «902 42470 5909 Y124 9622 Y756 


ników radca budownictwa, p. Księżarski  Zgodzon? się 10230 1040 4 10551 10692 10987 11178 11636 11748 13709 
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W skutek zapytywań 


warzystwie Ubęapieczeń W sekcji wzaj 
narażeni być mogli, 


pieczeń po 


nominalnej wartości na Żadne straty 


rzeczywiście 


skiem Opólnem Towarzystwie Ubezpieczeń, 
Prezos: Wice-Prezes: 
Jorkasch. August br. Romaszkan. 


Dyrekcja Towarzystwa: 


zwani RA RW ROW O O 5 


| 


| Główna wyg. 800-000 22. 


RE Pierwsze dwie razem zlr. 5'75. 1 stempel. 8 
UF Wszystkie trzy sztuki razem tylko złr. 17-50. "ma 
Losów państwowych z r. 1839 odbędą sig jeszcze seh 
w kt rych bezwzględnie musi sig wygrać 1 


Nyitrai % Comp., Wien, Karntnerstrasse 16, 


Galicyjskie Ogólne Towarzystwo Dtezpieczeń 
I! JU «e ww 4p ww le. | 
stron interesowanych, 
cych wieści, jakoby ubezpieczeni w Galieyjskiem Ogólnem To- 
„wzajemnych spółek na prze- 
życie przy nastąpić mogącej likwidacji Towarzystwa na straty 
mamy sobie za obowiązek tak 
członków, jakoteż Galicyjskiego Ogólnego 
dać do powszechnej wiadomości 
na przeżycie wynoszący Z d. 1. kwietnia b. r. 


do likwidacji majątku Towarzystwa przyszło o tyle 

narażony być nie może o ile że cały ten kapitał pod wspól- 

nym kluczem podpisanej komisji i Dyrekcji Towarzystwa zostaje 

i z majątkiem Towarzystwa zmieszany nie jest. 
Lwów dnia 28. kwietnia 1877 r. 


Knisja kontrolująca wzajemnych współek na przeżycie w Galicyj- 


25018 25530 27109 28700 30556 30949 31764 31969 32443 
36249 35506 35623 35961 26593 37529 37554 38152 38458 
38750 39198 40092 40921 40930 41334 41921 42354 42399 
42421 42563 43404 43671 44215 44503 45472 46130 46338 
47364 48165 48396 49377 49863 50319 51194 51307 51378 
51614 51988 53908 54440 55032 56298 56515 50909 57305 
58016 59449 60547 60679 61695 61770 63166 63265 64221 
64504 64946 65735 66800 69821 67067 67276 68401 69631 
70302 70810 71982 72247 73464 74151 74220. o 
Wiedeń 1. maja. Na dzisiejszy targ dowieziono 
żywej nierogacizny galicyjskiej 675, średnio ciężkiej 
węgierskiej 1408, ciężkich bakonow 940, razem 3023. 
Galicyjskie płacono zł. 37—42, średnio ciężkie węgierskie 
36—47, ciężkie bakony 45—52 za 100 kilo żywej wagi. 
W. Amirowicz, Café Stierbock. 


Ostatnie wiadomości. 

Depatacja turecka, która przybyła do Pe- 
szta składa się z 14 osób powiększej części pró- 
fesorów i uczniów szkół wyższych. W dzień 
przybycia jej przyjechał także arcyksiążę Al 
brecht do Pesztu, ale nie nocował w hotela na- 
wet lecz na statku parowym, co dzienniki wę- 
gierskie z zadziwieniem podają. 

Politische Corresp. donosi, że Turcy zabrali 
RamuRom dwa wojekRe parowce, nazwiskiem 
„Falgerul* i „Stefancelmare*. Tak więc Ramu- 
nom został jeszoze tylko jeden parowieci 6 ka- 
nonierek. 

Wa niemiecki przyjechał do Stragsburga 

d. 1. b. m. 
Poseł angielski lord Loftns, wręczył w Pe- 
tersburgu d. 2. maja oświadczenie neutralności 
rządu angielskiego. Nota ma być identyczną z tą. 
którą rząd angielski sformułował podczas fran- 
casko-piuskiej kampanji. 

Wbrew zapewnieniem ze Stambaiu, że Tur- 
cja nie potrzebuje obawiać się wojny z Persją, 
w kołach dyplomatycznych angielskich panuje 
przekonanie, że między Moskwą a Persją 
istnieje formalny sojusz. 

W dzisiejszych wiedeńskich dziennikach 
znajdujemy potwierdzenie naszego wczorajszego 
telegramu prywatnego o wtargnięciu zbrojnych 
oddziałów greckich do Tessalji. W targnięcie mia- 
ło nastąpić d. 24. kwietnia, 


| Losy kredytowe . 
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glugi na przestrzeni Dunaju nie należącej 
do Austro-Węgier nie może być porodem 
do żadnych skarg. Stan taki może być 
bardzo nieprzyjemny i szkodliwy, ale wojna 
nie może być prowadzoną według wygody 
i z uwzględnieniem państw neutralnych. 
Główną rzeczą jest, aby granice państw 
neutralnych respektowano. 

Bukareszt 2 maja. Dziś wieczorem 
Bratiano odjechał do Kiszeniewa. — Senat 
przyjął rezolucję , pochwalającą wszystkie 
dotychczasowe czynności ministerstwa. W 
Izbie poselskiej zapowiedziano interpelację, 
czy rząd zaprotestował przeciwko wyrazom 
manifestu tureckiego, które zaliczają Rumu- 
nję do rzędu prowincyj tureckich ? (Bardzo 
odważni ci panowie Rumuni. Red.). 

Berliin 3. maja. Półurzędowa „Prov. 
Cor.“ konstatuje, że wywołane mową Molt- 
kego zaniepokojenie Francji ustąpiło miej- 
sca słuszniejszemu zapatrywaniu. Tym spo- 
sobem słowa Moltkego, jako poważna prze- 
stroga pokoju, nabrały wysokiego znacze- 
nia. Moltke dał pogląd na położenie woj- 
skowe, aby wskazać te fakta, które mimo 
naszej (niemieckiej) niewątpliwej miłości 
pokoju, upominają do jak największej czuj- 
ności wojskowej, 

Telegramy zbożowo z dnia 2. maja. 

Wiedeń: okowita pr. 10.000 liter-percant zł. 27-00; 
Budapeszt: pszenica (75 kilogr) na wiosnę zł. 12740; 
Berlin: Pszenica żółta na kwiecień-maj 3263-00, żyta 
loco 188 00, okowita 5460; Szczecin: nica na 


kw.-mej 258:00, rzepak na wiosnę 30100; Paryż: mąką 
160 kilo 7126. = ają 


Wiedeń, 3. maja, 10 godz. 44 min. 


Akcje Kredytowe . 138:— Akcje kolei Kar-Lud. 19860 
» AnglorAustr. 6550 ,» „ Połudn. . 7650 
„  Umionsbank , —— „ BamkuFr Aust. —— 
a  Vereinsbank, —— 20-frankówka . 10-30 


Usposobienie : stałe. 


Telegrafowane kursa wiedeńskie. 
Wiedeń, 2. maja, 2 godz, 38 min. 
. 153 — Ung. Staata-Ohi. i1877 —— 


Z Tyñišu donoszą pod datą 1. maja do Pe- Akcje Węgier. Kred. 112:50 Galic i 0 Hs 


tersburga : „Wczoraj zrana cofnął się garnizon 
turecki, złożony z 1700 ladzi za pojowieniem 
się pod Bajazid przednich straży oddziała mo- 
skiewskiego , idącego z Erywanu, na wzgórza 
Alładsg, zostawiając wiele amunicji. Moskale 
zajęli miasto i cytadelę*. Doniesienie powyższe 
pochodzi ze źródła moskiewskiego. 

| Em" "zm" "gowa 


Telegramy „Dziennika Polskiegc.” 
(Prywatne telegramy „Dziennika Polskiego." ) 
JBelgraa 3 maja. Legjon bółgarski 

w Kladowie zrobił formalną rewolucję i 3 

dni trzymał pod strażą moskiewskiego de- 

legata Nariszkina, dopóki tenże nie wypłacił 
legjonisiom zaległego żołdu. 

Bukareszt 3 maja. Gwałtowne de- 
szcze podniosły znow wodę w Dunaju, sku- 
ikiem tego operacje wojenne są bardzo u- 
trudnione. Turcy zachowują się ciągle od- 
pornie. Nawet z wysp, które zajęli pod Sy- 
listrją wycofali swoje wojska. 

Jekamy 3. maja. Przeehodzą tędy 
właśnie na lorach kolei północnej Ferdy- 
nanda maszyny kolejowe, które Moskalom 
dostarcza fabryka Siegla z Wiener Neustadt, 
Przeznaczone są do Jass, gdzie je dla Mo- 
skali odbiera Klaudy, naczelny dyrektor 
kolei Czerniowieckiej. P. Kichler, jeneralny 
dyrektor kolei Ferdynanda, przy tej sposo- 
bności przesłał telegraficzne pozdrowienie 
dla jen. Gorczakowa, szefa mosk. korpusu 
kolejowego. 


(Telegramy Biura korespondencyjnego.) 

Stambuł 1. maja. Wódz naczel- 
my armji naddunajskiej otrzymał in- 
strukcję, w razie potrzeby zabronić 
żeglugę, i zarekwirować statki. De- 
pesza 4 Batum donosi, że w niedzielę 
przyszłe tam do małej niarczki bez 
zm ACZENIA. 


Wiedeń 3. maja. Fremdenblatt wy- 
wodzi dzisiaj, że chwilowe zatamowanie że- 


Ciągnienie już 15. mają, 
Główna wyg. 150.000 zt. 
Ciągnienie już 1. czerwca, 


Ciągn. Serji juź 1. czerwca. 
Główna wyg. 880.000 rè. 


ostatnie ciggnienia, 
milionów. 135—20 


eisernes Haus, 


Cenniki 


oraz krążą- 


w interesie 
Towarzystwa Ubez- 
iż majątek spółek 
l 287.665 zł. 51 ct. 
nie jest i nawet gdyby 


, 


4014 2—2 


Członek komisji: 


Dr. Semilski, 
prowiszyi. 


asucelzi, 


Wan TIEV. |. AEGZEPEM 
Swieże WODY mineralne 


e zdrojowisk krajowych i zagranicznych, 
tegorocznego napełniania, 


W. MARSZAŁKIEWICZA 
(przedtem KAROLA SCHUBUTHA), 
we Lwowie, ulica Krakowska pod 1. 0, 
i poleca takowe po cenach najmierniejszych. 
Przy odbiorze 60 flaszek luu baniek naraz, opakowanie gratis. 


KANTO 


e. k. uprzymw. galic. 


akcyjnego Banku hipotecznego 


wszystkie etekta i monety 
pod warunkami najprzystępniejszemi. 


0, LISTY HIPOTECZNE, 


If które według prawa z dnia 1. lipca 1868 Ds. P. P. XXXYMIL Nr. 98 
bf i najw. post, s dnia 17, grudnia 1871, mogą być użyte do lokowania ka- 
PA pitałów fanduszowych, 


=== Wszystkie polecenia z prewincjł 


GIG. 
sg w tym kantorze do nabv APE 
się bexzawłocznie po kursie dziennym bes doliczezie 


cj „Austr. B. 65'— 1864 Losy . . . . 
A Untonsbank 4226 Siedmiogr. kolej . . 76— 
a kolei Kar.-Lud.198:— Verkehrsbank . 5 — 
5 „ Północn. 18150 Tureckie Los; 11:36 
. „ Połuda.. 7580 Wsęg.-Gal. koiej . —— 
a =z Alfölds.. 93*— Baubank-Actien . . =— 
s „ Elżbiety 130— Staatsbahn . . 31450 
Š = z i A kia boy E og80 wd 
F k ęg. Pół. 87-50 ggierskie Losy . . 
"+ Radolfa. 10250 Beichamark. „ . . 6880 
a » Albrechta ——  Rossyjskie bankmoty 1-42 
Usposobienie : stałe. 
Wiedeń, 2. maja. 
Jed. dług pań w bank. 58235 Londyn . . . . «128-85 
a » n»n» sreb. 6890 Srebro . > « „ 11128 
Renia w złocie . . 7045 20-frankówka . 1086 
Losy pożycz. zr.1860 10675 Dukat ces. men. . 6:13 


Akcje banku zarod, 762: 100 marek niemiec. 63-50 


Akcje banku kredyt. 137 90 


Przyjechali do Lwowa dnia 3. maja. 
, Hotel Zorsa. M. hr. Komsrnicki z Horpi 
niecki z Wiednia, W. Przybysławski z Czortowio, A. 


Du- 


ar- 


teresiewicz ze Szwejkowa, O. hr. Borkowska z Ponikwy, 
P. Gilbert z Tryestu. r 
Hotel Eurepejski. E. Kopestyński z Bolecho- 
wa, W. Ossoliński z Krakowa, J. Scharff z Bolechowa: 
Hetel Angielski. W. Schmayder z Czerniowi 
M. Craykowski z Zsrawy, L. Czermiński » Berdyk, T. 
Waailowaki z Sienkowa, L. Chiger z Odessy. 


PORTLAND-CEMENT 


poleca najtaniej 


August Schellenberg 


we LWOWIE. 8592 1—0 


8893 7—0 


otrzymal handel 


na żądanie franko i gratis. 


WY 


kupule i sprzedaje 


pspilarnych, kaucyj małżeńskich i wojskowych, DE 
kaucje służbowe I wadja, 


JA Rękawiczki pragskie odszczególnione medalem na 
wystawie światowej glaces i jelonkowe, jedwabne, 
1 nicianne, kortowe, Mitynki siatkowe, Garnitury ha- 
ftowane, Szaliki, Krawatki, Kokardni, Kołnierzyki, 
Manszety, Szpilki do krawatek i spinki do mauszet 


arasclk 


DZIENNIK POLSKI. 


Poleca znany z tanłości i doborwego towaru 


DAMSKI MAGAZYN 


Wachlarze wiosenne, Paski „Angot“ z piór i druciku 
plecione. Grzebienie „Giraff“ za włosy, Broszki, Kól- 
czyki, Branzolety, Kolie, Medaliony, Diadewy, ań- 
ens>ki i wiele iniej gastownej Bi/uter:i ze szyld: reta, 
kości słoniowej, stali oksydowanej, Talmi złota, Enjais 


damskie od 80 ent. do 10 zir. 


3942 3 0 (2) 


| Apteka pod „Węgierską Korong“ 
J. PIEPESA 


we Liwowie, plac Bernardyński 1. 1. poleca 


Najó wieżnzy 3 wązałkj 5 
P t a ? vsadki wyroby cakroe, 


(Tran rybi) € 


soet arin Tw 


J. P. KUZMANY 


|Q ul. Jagiellońska 1. 7 we Lwowie, 
(8:50 3 


wszystkie galugki 


ciasteczek do herbaty, 


sprzedaje hurtownia i pojedyńczo. 
Cenniki na żądanie franko. 


leczy skrofuły, rachitis. reumatyzm 

i gościec, chroniczne słabości skórne, 

narwowe, piersiowe i płucne, zapa- 
lenie ócz i suchoty. 

Dostać można w butelkach po 
50 cnt. w aptece pod „Węgiereką C 
Koroną" we Lwowie, plac Bernar- ę 
dyński l. 1. a 

Zamówienia na prowincję usku - t 
cznia się bezzwłocznie. 3528 2: 0 (4 


a a 4d a a Aa a a a A 4 


la dwóch młodych panów Akade- Ef z AM es m. 
mików lob urzędników jeden za trwałością przewyższa amery- 4 4 Sika 
marea B aa ieh a'i FET 4 kańskie i pe FE ra , KIE = HH, 

ge ofiaruja dom m N 3826 4—10 EET || 

cichy i porządny za mierns wy- Pa S S z A sS BSBN IJ 

nagrodzenie. z a -S m E Jk mh 
"a = [-) z me PA 
Bliższa wiadomość w sklepie so AE al SS” p 
Z. Dworskiego przy ulicy Akade- t B= m n'o . £ eaog a 
mickiej pod 1. 2. 4038 1-2 gS «4 EE KIE ARTE ro LŚ 
: o mę E EREE 
dodga Y -FOECIZEK: 
omieszkan!e EEG E] ŚRTSEE" 
8 Ę. "koda CAL 
ma Zielonem pod 1. 2% w pałacu, NEJ 8, 40 = 3, » A z E ATi s 
jest całe pierwsze piętro na rok DoF in D 8 a M EZR © 14 a 
jeden od 10. maja do wynajęcia — = 26 (aBadj X Eon HS ET 
tudzież realmość, pomieszkanie parte- mea SCK w czterech u B PEET 
rowe z ogrodem, stajnią, wozownią pod rA 3 g kolorach: e > onog D 
1 23 od 15. czerwca do wynajęcia. Vas e Nr. 1. bezbarwna, 4, B aA 
3967 3—3 D 4 : Nr. 2. jssionowa, Nr. 3. r, ha qin 
aa | ZIĘBA a a orzechowa, Nr. 4. mahoni'wa z R PE 
p oznowocowwwyę R załączenism sposobu deis tasj GA = 
Wyszedł pierwszy tom dzieł Bat wystarczający na je- = 
3 y i P y , den wielki pokój, kosztuje 1 ztr. p 
Juljana Bartoszewicza: R Z fabryki świec woskowych i blicbowni wosku / 

fi i j ii i | Kia | FR. SCHUBUTHWA i SYNA, Lwów, Rynek 45. 


potocznym sposobem opowiedziana. 
Cena 3 zł. 50 ct. 
Prenumerata przyjmuje się jeszcze 
do 20. maja i wynosi za 10 to= 
maów 30 zł., które można składać 


21—30 


(|ooozoooooocooaconooooocó 


Z istniejących dotychczas 
najpiękniejsza i najlepsza 
własnego wyrobu. 
Nagrodzona srebrnym medalem, 


i poszewek, Gorsety paryskie od złr. 1:30 do 5 złr. 


IF Lasknwe zamiejscowe zamówienia wykonują się spiesznie i najakurntniej. u 


300909009000000000000003 


Prasa ręczna Arakarska 


zupełnie w dobrym stanie, jest z wolnej 
ręki pod bardzo korzystnemi waruukami 
do sprzedania. 
Bliższa wiadomość pod literą IR. H. 
w drukarni „Dzien. Pol.* 


Pod 1. 42 przy u!'icy 
Janowskiej jest 


ks» mienica 


piątrowa ze stajnią i ogrodem, z trze- 
ma morgami sadu i pola z wolnej 
ręki do sprzedania. 4017 2—3 


ie; U ae) 


Kamila Strzyżowskiego 


przy ulicy Halickiej pod I. 4 we Lwowie. 


CN OGDOD3009GO0'OCC CO 
KARTA WOJNY! 
MEZO eaaa Tipo zbio" 

tow: 


Taka sama niekolorowana 60 cnt. 
o 6 ent., wiecej. 2-2 


Do nabycia w księgarni 


SKYFARTHA i CZAJKOWSKIEGO 


we Lworwie. 
000030200 0009209990 


osobiście na bulu arach paryskich zakupione. 


LJ 


ykkkkikkkkkkkk' kkkkkk kich 


4 ZAKŁAD LECZNICZY ; 


$ 
ę 
w Sassowie, 
p” gościńcem od kolei, stacja Złoczów, otwartym będzie w 


Mr) 
Ś 


3 


Z przssyłką pocz 
4021 


okolo 29. maja b. r. h 
Leczenie wodą, elektryką, gimnastyką. inhalacją. mlekiem. 
Zakład leży nsd Bugiem. w pośród tysięcy morgów lasu 
4044 1—5 Mbno. Ed un «zr ipzauna”m- i, 


sosnowego. Wyborne miejsce do użycia wód mineralnych. 
RELEASE KAR AARE ELEKE KP RRR 


J000: 


ASTHMA 
CYGARETKA INDYISKIE 
(CANABIS INDICA) 
PP. GCRIMAULT ci Cic, Aptekarzy w Paryżu, 


8, ulica Vivienne. 


"EEK Y, S T E EAEE RIAA ZE E TZ TE ZPP 21171 TLL MIO E 1041-21. 


przeciw tej słabości, jak również przeciw kaszlom nerwowym, suchotom gardjanyt» 
zakałarzeniu, ochrypłości § dia głosu, newralglora twarzy i bezsenności. 
Dla uniknienia licznych falszerstw i naśladownictwa, żądać aby stempe 
cuzki koloru niebieskiego, stósownie do prawa z 26 Listopada £873, mari 
pis GRIMA ULT et COMP. znajdowały się na jednej etykiecie. 
Dostać można w głównych aptekach w POLSCE i w AUSTRYI. 


peee 
_ Wagazyn Nowości 


gi pod firmą: 


LEON FEINTUCH 


we Lwewie, 
przy placu Marjaekim, w nowym gmachu B'nku Hipotecznego, 
vis-à-vis Hotelu Gorge'a, 
poleca: 
wilki wsbór nainowszych PARASOLEK en tout-ca3 


| Wyroby z brounzn ciemnego i] Kołnierze i mankiety we” 
złoconego, jakoto: garnitury kom- we augielskie i shirtingowe. 


Wiedeń 1873. 
69 | Metal zełngi ! 


mda] 6 h ) $ Wszelkie ó ż i jakiej i 
Şit A i rodki aż do dziś używane przeciw astmom , w jakiejby niebyły formie I P%” 
w ielki medal AN T 0 NI W | ESN ER Wystawa j staci, miały zawsze za podstawę NET A stramonium, nikulynę albo AUM, 
k owszechna | . Niedawrie doświadczenia dokonane w Niemczech, a powtórzone we Francji przekonał! 
G p | że konopie indyjskie z Bengalu (Canabis indica) posiadają własności skuteczne do zadźi* 


Izby przemys c. k. dostawca R nadworny 
i 20 medalów.|WJEN, Wieden Hauptstrasse Nr. 


polca jako wynal:zca swoją 


pierwsza iabry kę pr. onośnych odotti I pio moślęća GI 
dla niwiarń i restaurare: j. 


Ochładzacze piwa z miejstem na potrary lub bez tego we wszelkich 

wielkościach i kształtach, nowe pipy inusująca iw mtyliec, piwni- 

czne przyrządy n: beczki, flaszki i jadło. ©Qehładzucze jadiz od; 

30 do 2U0 alr. Aparaty do chłodzenia wody, ochł»dzuczn bu- 
telek i m*Sta oto. ote.” 


Dla rzeźników: Ochlładzacze mięsa ws*lki j wielkości 


Dla właśsicieli kawiarń 1 cukieruików: 
Maszyny do robienis lotów i rezerwoary z porcelanowemi lub 
cynowemi puszkami Za dokładność fabrykatu poręgcza 23 letnie istnienie 

fabryki i wielki eksport przeszło 17.000 sżtuk do wszelkich krajów. 
Tiust owane cenniki bezplatnie. 40:7 


l rządowy fram 
fabryczna i pod 


1—3 | 


ratami (6 zł. przy 1-szym tomio, a pletne na biurka damskie i męski», r" f 
przy następnych, z wyjątkiem osta- m Z a kandelabry i zegary, figury nako | Skarpetki i peńczochy os i 
tniego, po 3 zł.) minki, pojedyńcze kałamarze, lich- ne fil d'E"osse, wełniane i jeć l 

p Prenumeratę przyjmują wszystkie tarze, popielniczki itp. przedmioty. bne, oraz, pończochy dams r 

p księgarnia > d'Ecosse i jedwabse ajonro 

i 8 Li h A ki ndleć Z, zporcclany i szkła haftowana. » 
ae- isty i przesyłki należy wy- rancuzkie. Tar „Ma M. 

m syłać pod adresem: K. Bario- Ę 7 TE - a Th b 

P szewicz, Kraków, Kanoni- 4 3890 11-0 Majoliki angielski» i francuzkie, ak kę francuskie po zł. 2 
czna 116. 3976 1— . p z kiai Wyroby z drzewa i skóry, i "AE 

O KN 2 LEE we L W O W IE, ulica H alicka, rog W ek slarskiej, l. 11, 3 zwi do robót riki Szale dumskie (Hymaley*) ** 

NN ‘h, necossg sk 5 gielskie, 28 


Pensjonat. 


Z rozpoczęciem nowego 1877/8 roku 
szkolnego otwieram u siabie peńsjont dla 
5 lub 6 nczniów giunazjalnych lub real- 
nych szkół. Wszelkie wygody, troskliwą 
opiekę i korepstycję z wszystkich przed- 
miotów szkolnych zapewniam. Uwzgle 
dnieni będą tylko młodzieńcy z dobrem 
rodziunem wychowaniem, 

Bliższa wiadomość we Lwowie ulica 
Łyczakowska 1. 32 I. piątro, 4037 1—0 


Nr. Z. Rościszewski 


É ada? 


344 9—0 


RAWY Ceylon piękne duże, 
syjskie zjednały sobie już wzięto 
butelka od 55 cat. do 6 złr. 


we Lwowie, ulica Halicka. 


Łaskawe zlecenia z prowincji uskutecznia natychmiast z su- 


„Sezon 1877. 
3 t 
Świeże Wody mineralne 
z zdrojowisk naturalnych co dni 14 nadchodzą do handlu 


KAROLA BAŁŁABANA 


U 
sE Wody mineralne 
T ME" Zamówienia od złr. 50 p 
z ., Przesyłki pocztą za zaliczką uskuteczui 
= tak w miejsca jak i na prowincji, polecam się takowym 
4 S 2 | aeara 
z 4800 zir. m 7” 
a RA 
i = M lo 
2 ' l ' 
a od sta do ulokowania ua hipotekę 


pewności pupilarnej. Spłata ratami 


| R przeciąg lat 5. 


MQ Leczniczy TYM 


środek chroniący 


od zarazy syfilitycznej 
poleca i wysyła ma żądanie specjalista 
chorób s Elitycznych, prakt. lekarz me: 
gcyny, chirur. i akusz. 27—0 (30-letniego) nabyć można 
F. EK urpiel 3 zł. butelka, w 
mieszkający przy ulicy Sobieskiego 1. 12,| ZY 
I. piętro. Ordynacja od 9—5. 8-62 


ELIXIR ET DRAGRES DU D" RABUTEAU 


(Laureat de Pinstitut de France) 


ELIXIR I PIGUŁK: DOKTORA RABUTEAU wypróbowane zostały 
w szpitalach zkich przez prolessorów Fakultetu Medycznego, którzy za- 
lecają je jako suuteczniejsze od wszelkich preparatów zalecanych. 

Preparata te z GaroRku żeLaza leczą BLADACZKĘ, W YNĘDZNIENIE, NIEDO- 
ARwisTOŚĆ, regulują ODPŁYwy MIESIĘCZNE, wzmacniają ORGANIZMY WYCZERPANE 
i OSŁABIONE, NieSprawiając nigdy ZATWAKDZENIA. 

Sprzedaż hurtowa w Paryżu, u p. CLIN et C*, ulica Racine, 14. 

Dostać można: we Lwowie, w aptece p. Mikolacha; w Czerniowtcach, 
w aptece p. Golichowskiego i we wszystkich znaczniejszych aptekach. 


Emila Byk ulica Jagiellońska 1. 7. 
= r Deor iw 


pa «dyńczo 
andlu 


plac Halicki. 


Wydawca i redaktor odpowiedzialny: Jan Lam 


4039 1—3 
Bliższa wiadomość u adwokata Dr. 


50 butelek 


starego miodu 


GMUNTA BACZEWSKIEO 
5—0 


otrzymał na obeeny saison w wielkim wyborze 
najnowsze na Suknie damskie 


Materje welniane, Bareże, Perkale, Kretony, M 


Materje jedwabne i aksamity. 


Płótua i biel 


Gotowe Suknie i Okrycia damskie, 
Szale i Chustki damskie. 


Gotową BIELIZNĘ damską 1 meską. 


BUF" Wszelkie zamówienia wykomuje najakuratniej w oznaczonym czasie. “JEF 


Już znany z taniości, rzetelności i dobrych towarów handel 


G K. NOWICKIEGO 


Moccę arabską prawdziwą, Jawę zlot 
ść! pół kilo złr. 160, 2, 8 


PO 
gg Wszelkie artykuły kuchenne wchodzące w skła 


TIARY WZA PL 


l í ı 4.— WI 
ngielski. — PIWA butelkowe: 


RTER a 
KWOBY z fabryk: Pońraskiej, 


nadal. 


SIROP 
DEJARDIN 


1 poiaradcz maltzńskich cze wonyed, 
2, Avenue de 1'Opera, 2, w Paryżu. 


Nagrodzony wielkim meda- 
lem na wystawie w Filadeliii w 
1876 roku 1 innych wystawach, jest 
napojem zdrowym, wytwornym 1 
orzeźwiającym podczas upałów 
letnich, na balach, wieczorach 
iw teatrach 3688 8—16 

We LWOWIE w cukierniach 
pP. Rotlendera i Kosteckiego. 


ną 


po 


Ważne dla Dam. 
4 Proszek damski 


ām" e iuwwapuw fi «a» 
bok ciiaial W ki ies, 1 u fabryk renomowanych za granicą. 4032 1-5 
0 otelu t A ij p R aia A — 
e . MEZAKO GO R eA R Skład wody kolońskiej we flaszkach po ct. 50, zł. 1, 150135: _ 
3 prawdziwą, niemniej tańsze gatunki, Fęcząc za smak czysty. — HERBATY chińskie i ro-|--4 —— z p 
NA Węgierskie, Austrjsckie, Styryjskie, Reńskie, Francuskie i deserowe, około bO gatunków zRE' Ceny stałe umiarkowane. $u% S. 


z zaręczeniem prawdziwości i świeżości 


osyłam franko do każdej stacji kolei galicyjskich, nie licząc również nic za opakowanie. 
am najsumienniej odwrotnie. i 


sz 


teki do papirrów. 


Chustki fularowa i patystow* xd 


Albumy i ramki do fotocr»fj è 44.47) do 39 za tuzil: „e 


zi. 1:50 do naj iroższych. "A 
Wielki wybór kafinnikóW 
wełnianych od zł, 1:50 go rejlep= 
szych jedwabnych 


Í Pugllaresy. porimonetki, 
cygurniczięi itp 


+ 


m 


Kołdry i pledy angielskie %, 
wielkim wyborze, począwszy 4 
zł 8 do 100. 


epa A 


| Lornety teatralne i polne od zł. 10 
do najozdobniejszych. 


usliny, elity, Oxtórty. 


Kufry itorby z urządzeniem i 
bez, dla dam i mężczyzn, 


Płaszcze angielskie gumowe ™ 
najlepszym gatunku, po zł. 13, 14r 
16, 18, 20 itd, 


ssachlarze balowe w wielkim 


wyborze od 1 zł. do najpiękniejszych, 


a 

iznę stołową. 
Kwiaty francużkie w wielkim wy- 

borze i 

4, Rękawiczki o 2, 3, 4 i 6 guzi 

kach, wiedeńskie, francuzkie i an: 

gielskie 

Krawaty i szaliki męzkie i 

damskie w wielkim wyborze. 


Parasole angielskie i francuzkie ? 
jedwabna po zł. 5, 6, 7, 8, 9 i 10 do 
najlepszych pa: agon o 12-tu i /6-tU 
prętach stalowy ch. 


Kamasze skórzane i watterpróf 
angielskis do polowania i konnej 
jazdy, w wielkim wyborze. 


Kapelusze męz'ie filcowe angie] - 
skie od pp. Christis w Londynie 
po zł, 275, 4, 5, i 650. Cylinry 
francuzkie i angielskie. Kapelusze 
składane (chapeaux mócaniques) 
po zł. 8:50, 10 i 12. 


fe Koszule męzkie białe po zł. 4. 


Koszule kolo: owe tylko z pra- 
wdziwego „Oxforth sbirting* w 
wielkim wyborze kolorów i deseni 
najnowszych. 


Kalosze męskie i damskie aniele" 


Laski i spieruty, 


Papier listowy (papier de fantaisie). 


„a 


Scyzoryki, brzytwy i noży” 
czki angielskie. 


—) 


Wszelkie artykuły do tos” 

lety. 
Wielki wybór najnowszych wzorów biżaterji francuskiej i angiels: 
nocoz a PUR. _.-. 


LUPA: "= TIEESKTOONIN ALPY Z Eon. OE NODE DOST o ESO 
cwu 


Wielki skład prawdziwej perfumerji francuskiej i angielskiej, li tylko 


Schwechackie, Pilzneńskie i Krasiczyńskie. — WÓDKI, ROZOLISY i Li- 
Bialukiej, Opawskiej i zagranicznych. 
d mego handlu korzennoge, wyborne a najtaniej. «Wg : 

s sprzedaję w handlu j rozsyłam koleją lub 
pocztą jak najstoranniej opakowane, 


Zamówienia zamiejscowe uskuteczniają się odwrotną pocztą. 


YNY do SZYCIA , 


„ MASZ 
w z największej fabryki w Europie 17 
,. akcyjnego Towarzystwa Friester & Rossmann w Ber imie w 

z gwarancją 5-letnią, poleca hande} maszyn do sgy®?® 


Józefa iwanickiego 
przy ulicy Akademickiej 1. 2, Hotel Żorże. 


I 
Zapas czółenek gly do maśf)B 
wszystkich 


i innych części ów 
składowych system R >| 


ądać oryginalnego podpisu w języku rosyjskim 


D 
w 
| 


a nn NN)Ą)0Q0DGQ)0D))N+())) AJ Ź śni 

WO auttm EATA: 1) | pA TE CY 
mieszkodliwym, który w je- 
skład w Paryżu ulica Le Pelletier 22; we Lwowie w aptecejff Z 


) i Płyn przeciw newralgiczny 
1 | 
w | dnej chwili uśmierza najgwałto- 
P. Mikolascką. 3824 5—15 


Dziękując za dutychczasowe zaufanie i względy Szanownym P. T. kupującym 
Z poważaniem Gustaw Kazia śóćj Nowicki. 

rusyjski Dra JOCHELSON jest środ- 

kiem higienicznym najzupełniej 

6 fa BON fakon. mgreny, bole zębów 1td. — Cena 5 frauków, pocztą 

ME —-—- OM m "mm. m 

m RONO, gg | SML! NEEDS WIE WRA ORO MBA M D E, | 

Cząstkowe nasze kwity 


Na raty 


8—0 


wyr 4” LOBOS. 


8360 
mayr E RE RT | 7 


SYR 
CHINY: ŻELAZA 


GRIMAULT et Cie, Aptekarzy w PST" 


na c. k. anstrjac. 


s Losy państwowe z r. 1839. 


posiadają przy niezwykłej y ewnoś 'i, jakiej dołąd żaden inny 
dom dotąd nie przedstawiał, najwię szą nadz eję wygrania 
i ważne 8} na oba ostatnie ciągnienia 1 czerwca b. r. i 1. grudnia p. r. 
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a i be e wych Si H Ogół wygranych przeszło 17 miljonów zł. = 8, ulica Vivienne. amacak wycze 
1907 sę 4 5 Wydajemy 1 sztukę na 20 części opiewających . Z eI2 ; i posi arsk skutkuje paat 
p Oeralnych składników, poleca pod % K d kw Jest to najsilniejszy środek toniczny, jaki posiada sztuka lekarske pkarzy, Je prze. 
awa © 2 „ tych samych lub różnych seryj zł. 28 organizmy i zasila krew zubożałą, Zalecany przez najznakomitszygnywów. zapobiega tym 
4 € JĄ 4 A zł. 34 |. ciw bladaczce, wycieńczeniu, nieregularności perjodycznych zosto pożegnia. Przykia, 
NIE. P 7 28 2 y. dy M LA sia e gwałtownym bołeściom żołądka którym kobiety zwłaszcza (3% ijątwia trawienie, Przepisuje 
4 Apteka Ruckera , Zamówienia tskże za zaliczką pocztową szybko uskuteczniają rię. Listy R$ się do rozwoju organizmu mlodych panienek. pobudza apotJ? natu 
4 LWOWIE ciąguiania rozsyłamy franko i bszpłatnie. 3995 2—10 E się dzieciom lymfatycznym, powraca ciału świeżość i jędrna Epy stano A aga Pauze} 
e t i F i D i i fal t ` 1403 , m 
Cena padełka 4) ct, posytra po: EH Bank- und Wechsler-GeschAft F. BENJAMIN & Comp., FE] scioru niebieskiego. słórownie do prawa z 2 Listopada pny! 2 
M De - i ; ; „7 26 gaie YI. 
i x Z M „RÓ bea H Wien, Stadt, verlangerie Karntnerstrasse 59, Ecke Giselastrasse. e TR R w głównych apiekiach POLSCE B- = = 
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